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. • on wolności nostek • nar 
Stanowisko 

na 
d I .. I k"' b d ki .. ł' k wolności bez różnicy rasy, narodowośe!, wy-e egaeJI- po s lej wo ec e aracJI praw · cz oWle a znania i zgodnie z zasadami suwerenności pań 

stwowej. Deklaracja powinna również zabez-

posiedzeniu Rady Gospodarczo-Społecznej ONZ ~!~~~ ~~~;ja /g::~:.arcze, prawo do odpo-

GENEWA PAP. - Na ostatnim plenarnym tradycyjnie przetz libe,ralistyCZlllą szkołę poj- woju własnej kultury i języka było często Wystąpienie swoje d€legat- Po.]ski zakończył 
posiedz€n~u Rady Gospodarcz€j i Społecznej mowanych politycznych praw człowieka, uję· gwałcone w przeszłości i dlatego delegacja wy'rażeniem nadzdeti, że Generalne Zgromadze 
ONZ rozpatrywano sprawę projektu dek/ara- tych w oderwaruu od jego praw ekonomicz- polska domaga się wyrażnego uwzględnienia nie ONZ uchwali taką deklarację praw czIo
ci. praw człowieka. nych i społecznych. Projekt n1€ zaw:era ~ów- tych praw w opracowanej deklaracji. wieka, która przyczyni się do rozwoju demo-

Delegat Polski - dr. Suchy złożył oświad- meż sformułowań prawa do włas.n€go języka. Delegacja polska - podkr€ślH dr. Suchy, kracji i postępu, spowoduje poprawę w życiu 
czen~e na ten temat, w którym powi€dzJał m. ani pra'wa do rozwoju wlasnej narodowej kul· - zainteresowana jest w przyjęciu takiej de- rniłionów ludzi . Świata oraz będzie stanowiła 
in.: tury każdego narodu. Omindęcioe tych praw klaracji ,która będZ!ie zawierać zasady przy- odbicie współczesnej rzeczywistości społecz· 

W przekon.a.niu ,że z-asadndczym zadaniem w deklaracji jest nie do przyjęcia dla delego- szłej karty praw człowieka, a mianowicie I nej, określając nowy stosunek j ednostki do 
ONZ jest u5talenie i podn,iesi€nie zn'i{;z·=rha cji polskiej. Prawo narodu polskiego do roz- gwarancje praw człowieka oraz podstawowych społeczeństwa. 
praw człorw:ieka i podstawowych jego sow,J3')d 11_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_111_111_1"1_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_11 
bez różnicy lIasy, płci, ję-r;yka i wyznania, de-

legat Polski poparł ca,łkowiaie wszelkie środ- p a r I a m e n t n a u k -I • k u I t u ry ki, przeds-t-awione prz€Z Zgromadzenie General I 
ne ONZ ,mające na celu opracowanie dei;:lara-
cjLi i ' konweru::ji praw człowieka. W świecie 

świata 
powojeJl!llym żadna akcja ONZ w dziedzinie Drugi. dzień obrad Kongresu Intel~ktualistów we Wrocławiu 
ustalenia pokoju nie ma większego znaczeni'a, 
niż problem praw c:z.łowieka. Ta akcja Jest WROCŁAW PAP. - W drugim ooiu obrad Hollywood przedstawia. Brazylię, jako kraj ;u Amb og/'o Donnini 
przedłużen,iem walki, którą ludzkość toc?:yła Kongresu InteJektualis,tów :rozpoczęła się o d2'i szczęśliwych, któ.m:y spędzają swój C.UlS r I 
l1a polach bHew ostatnriej wojny prZeCiWl<:O godz. lO-ej dyskusja nad wygłoszonymi refe- na tańcach. Rzeczywistość je6t zupełruie inna: W czaSlie dyskusj,i deJ.egaJt włoski AMBRO-
gwałceruu praw i godności człowieka. ra,tam-i. Brazylia, licząca 45 milionów mieszkalicrJw,. GIO DONINI złożył oświadczen,ie następują-

Komi5ja Rady Gosp .-Społecznei po dllg'ch Przewo.dniczący Julian Huxley wyraził glę- posiada 72 procent analfabetów. JesL to istot- cej treści: 
obradach przygotowała konspekt deklaracj i bokle zadowolenie z tego, że ma mo2:.ność u- nie kraj bogaty, lecz bogactwa te należq Je- Pokojowa współpraca narodów jest niezbę
praw człowieka oraz mate:riały wstępne rlla cze.stn~czenia w pracach Kongresu. Podkreślił dynie do właścicieli trustó\l( i monopoli oraz dnym warunkiem rozwo ju kUJlturałnego. O
samego projektu praw człowieka. Należy "lĄ- n, że występuje na Kongresie jako intelektu do feudalnych panów. Brazylia - pow:~:IZJał bowi ązkiem ludzi kultury , jest wykaUlć, że ta 
znaczyć, że pomiędzy deklaracją a proje<t~m aUsta brytyjski, a nie jako sekretarz gene~al- Amado, - jest półkolonią Stanów Zjedn,1czo ~e wspólżycie nie tylko jest moż!dwe, ale, że 
is tnie je zasadnicza różnka. Projekt dl!)" <('n- ny UNESCO. Huxley zwróci! się do delega- nych. należy je realizować nie drogą abstrakcyjnych 
w~ncja jest prawnym aktem, traO{~atem mlęrl7y tów z apelem, by dążyli do uzgodnienia sw:o· Na zakończeruie mówca cytuje słowa br'ny- planów, a,le w walce z wrogami :':ultury, któ-
narcdowym, który stwarza prawne obow ązki ich poglądów. Iijskioego poety narodoweg.o Castravesa, któ- rzy są także wrogami pokQju. 
dla państwa. J A d ry powiOOział: ,,30 milionów Brazylijczyków "Swięta krucja1ta" antyradzieoka d arrtyko-

Deklaracja !ZaŚ jest tylkQ :'\hli'l:icZf!onIC!iIIl, orge ma o pracuje jak niewolnicY. Są oni chorzy na gru- munistyczn.a, jest otwartą drogą dQ agresji II. 
k :óJe tych obowiązków nie 5 tW'l C'1.a , :P.CI sta· PISARZ BRAZyLIJSKI JORGE AMADO za- źlicę, w. naszych miastach i wsiach. przenro- podboju. Tak było 10 lat temu i obeme byłQ 
nowi jedynie komentarz zasad, 7awa~ty<:b w znaczył, że będzJe używał słów bezpośrednIch wadza SI~ lalszywe statystyki śmIerleln'Jśc.J by c<>f.n~ęci.em kultury. Dlatego delegacja wIo 
Kalde ONZ. Komisja Praw Czł"Wl eY_il O:ZYJę· ł surowych, ponieważ gł06 jego jest echl"m wŚJr~d dZIeCI Jedyną perspektY;:'ą naszej mlo ska prosiła mnie, abym zasygnalizował to nie 
ł1 deklarację jako tylkQ wyraże'l:e d4żeń ! I~ głQ5óW tych wszvc:tkich, kt6rzy znajdUJ' .. się dz ezy Jest niewolnicza śm!erć • bezpieczeńsIwo, majqc w pamięci, że walka 
ter,cji, jako akt Q wartości mOfll1_1ej, n:e ZóŚ ,- .. I przeciw wojnie I przeciw obskurantyzmowi 
jako akt, mogący mieć skutki prawne. Jednak w więziendach, pracują w konspiracji l nie Musimy walczyć - stwierd7..a z naciskiem identyfikuje się z walką o wolność ludów. 
że I ten projekt deklaracji pr3'V czł'Jw,eka mają okazj1 wolnego wypowiedzenia się· Taki Amado - przeciwko obcej Ingerencji w na- Obskurantyzm faszystowslti, ucisk i ndespra 

105 spotkał b.owiem ludzd nie-zależnie 'll-{ślą- szym kraju. Musimy wydobyć nasz kraj z feu . dl' .. ł t ł Wł omija cały szereg Ulsad demokr ::ycznvch, od h wie JWOSC ępo eCZlla przygo .owa y we 0-
dawna uz.nanyiil w życiu .narodow. Dlatego cyc , reprezentujących kulturę brazylijską· daIlzmu. szech teren do zdrady imteresów nar.odQowych 
też, zdaniem ~legacji polskiej, projekt ten _ poprzez hańbiące przymierze z hitlerowskimi 
należy uznać za niedostateczny I 'nie dający Narady w Moskwl-e I w Londynl-e Niemcami. Przymi·erze to Q malo co nie spo-
gwarancji praw i swobód człowieka, oraz Jch wodowało zniknięcia niezałei:nego państwa z 
utrwalenia i poszanowania". mapy Europy. 

WskaUlOWSZY, że projekt dekLa,racji ,ujęty LONDtN PAP. - Jak do'nosi age,ncja Reu-, między wysłannikamd państw mooodnich a ' W . delega;.ii .naszej z:ll;,jdują s.ię m~odZ1i mal'a 
zbyt .ogólnikowo, może być dow.olnie i róż- tera przedstawiciele trzech państw zachodndch przeds.tawJcielami ZSRR prawdopodobnde z rze, lekar~e, Plsaz::e ,~tor.zy. waJczyli . w ruchu 

.1 n ie tłumaczony, dr, Suchy stwierdził, że lego w Moskwie - Frantk Robert" (Wielka Bry ta- mimstrem sprilJw zagranicznych Mołotowem oporu, ktorzy .p?Sdadaj~ do~wladczeil1!le .w wal 
rodzaju deklaracje dają możność ingerencji w nia), ambasado,r Bedell-Smith (USA) oraz am- oczekiwać na,leży w ciągu najbliższych dwóch' ce partyzanckleJ przec1w hitlerowcom l faszy 
wewnętrzne prawa państwa. Dekla'racja, kró- basador Chataigneau (Francja) odbyli w _ trzech dni. storn. 1 oni przede wszysfkim proszą was, a-
ra by rzeczywiście miała znaczenie ,WInna w czwartek w południe w gmachu ambasady bry byście zdali sobie ~prawę, że podział na bliżej 
pierwszym nędzie ściśle z~ązać walkę o pra tyj50kiej półtoragodz.inną naradę, LONDYN PAP. _ Mi-Il'iste:r spraw za grani- nieokreśloną "kulturę zachodnią" i t. zw. 
wa i godność człowieka z .walką o demoludcję W kołach obśerwaklrów przypuszcza się, cznych Wielkiej Brytanii _ Bevin, odbył w "wschodnią" jest niczym innym, jak 0bsku
a przedwko fas.zyzmowi. Nie "ryS/tarcza su- jak tw:ierdzi Reuter, że narada zwołana zosta- czwartek ko.nferencję z premierem Attlee, któ rantyzmem. Nie trudno zrozumieć, co stałoby 
che towierdzeni,e, że podczas wojny pogw3ko- la w związku z otrzymaniem przez. przedstawi- ry przebywa obecnde w szpitalu w związku z się z całą tą "kulturq zachodnią", gdyby nie 
no prawa człowieka, należy natomiast konie- cieli trzech państw zachodndch nowych in- lekką niedyspozycją. Minister Bev;in przyjął 8 tysięcy oficerów i dziesiątki trsięcy żołnie
cznie podkreślić, że pogwałcenie Iych pIC/W strukcji od swych rządów, uwzględniających następnde w Foreign Office ambasadora USA rzy armii radzieckiej, którzy zginęli tu we 
jest podstawą ideologii faszystów. Jedynie 0- wyruikJi poniedziałkowej konferencji z genera- Douglasa, który uprzednio konfer.ował z WiI- Wrocławiu, aby obrohić naszą cywilizację 
chronatych praw może przyczynić się do wy- lis-&Imusem Stalinem. W kołach tych wyraża- lnamem Strangi€ffi _ szefem departamentu przed faszyzmem. 
korzenienia resztek faszyzmu oraz stworzenia ny jest :również poglą.d, że nowego spotkania ,niemieckiego w Foreign OWce. 
warunków, w których powrót faszyzmu był- • 

by niemożliwy. Niestety, w deklaracjj nie pod Powstani-e ObJ-ęłO calą Burmę /lia Erenburg 
kreślono koniecżności walki z faszyzmem, jak Po przemówieniu Don.iruiego otrzymał głos 
również pominięto wszelkie wzmianki o de- Il'ia Erenburg, który oświ1adczył m. in.: 
mokracji N lOk d h" ł ł b o k Zabierając tu glos, przypominam sobie mi-

Delega~ja polska wyraża zdZ!iwienie, że po- a cze e WOlS "rzq owyc stang genera ytYJs i mowom międzynarodowy kongres pisar.zy w 
mimo istnienia międzynarodowych oKumen- LONDYN PAP. - Specjalny korespondent więks,zych mias'tach, jak Rangun. Mandalaya obronie kultury, który obradował w Paryżu 
tów jas'no fo'rmułujących pojęct'e t zad:t.'li·a dziennika "Daily WQrker" donosi z Burmy, i Bassein, podczas gdy okolice tych ntiast jak przed 13-tu laty. Pisarze radzi€ccy, 'a wraz z 
demokracji (jak np, deklaracja mocarstw w że premi€r Thakin Nu zwróCIi~ lSIię do rządu i większość kraju przeszły pod kontrolę i wła n~mi i czołow.i pisarze świata mówil~ wów
s,prawie Włoob, cz.y Uchwały Poczdamskie) - indyjskiego Q dostarczenie mu bombowców dzę wojsk powstańczych. czas głośno o niebezpieczeństwie, jakie grom 
ni e ma żadnej o tym definicjQ w projekcioe de- oraz do rządu brytyj5"klego o wysłanie wojsk Prasa indyjska domQsła rui€dawno, że szereg ku~turz:. Wypadk~ kilku lat ~st~pnych po
klaracji praw człowi eka. ang:e,lskich, celem zgniecenia powstania noaro- oddz'i'ałów a'rmi,i rządowej przeszło na stronę tw! erd:Zliły te groz~e przep.oow'Je~m.e. Za~łada 

Projekt deklarpcji praw człowieka nie za- dowego w Burmie. pows tańców. Zbuntowały się również po'waż- dZI€'Slątkow ml,IIonow lu;iZ'.J, ,:,s,rod .kt~rych 
wiera wyrażńej defi'nicji różnicy pomiędzy W kolach poM,tycznych w Burmioe przypu· ne siły wojsk re.zerwowych i stanęły po strp-I by!o ~lelu . gemuszy ,ktarzy .m€ zdązyh. s~ ę 
k rajalllli demokra,tycznymi a krajami dyktatu- szcza się, że rząd brytyjski postanowił użyć nie armii ludowej. W związku z wytworzoną objawlc, uniwersy tety zamlemone na sta]'ue 
ry faszystowskiej. Projekt wyli~a tylko nie- Indle dla swej polityk.i imperialistycznej. O· sytuacją wojskową w druiu 21 sierpnia br. zo i karczmy, spalone księgozbiory, rumy naj
które prawa podstawowe ,ale me określa na- s.tatnie oświadcze,nie premiera In<i'lti, Nehru , l kI • B . ta . tir starszych i najpięknie:fszych m~as.t - Nowo
leżycie obowiązków człowieka wobec spole- wskazuje na kl, Że zgodził się on odegrać ro- sta pro amowany w urm1e s n wYJą'.'.o- grodu i Rouen, Peruggi i Norymbergi, mogiły 
czeństwa. Samo zaś .poj~e społeczeństwa 1est lę żandarll}1l w obronie imperiaJoistycznych ino, wy, Rząd przekazał władzę w ręce naczelnego Vanczury, Boy·~ . , 2eleńskieg.o, Garcii Lorca, 
]es~e w deklar~cJI me ustalo~e. Obecny teresów Wielkiej Brytaniti. w Azji. Rząd Bur- dowódcy wojsk bryfyiskkh, generała Sm'i th- l Maks~ Ja~.o ba J mnych - oto zapłata za lek
prO jekt przedstaW1a tylk.o mechamczny zJ,=pak my zachował jeszcze swą kontrolę jedynie w Dun. (w) ł komvsJnosc, z jak~ wielu ludzi zach~du po· 
1 1I 1 1I 1 1I 1 1I 1 1I 1 1I 1 1I 1 1I 1 1I 1 1! 11I 1 11 1 1I 1 1~ lIl l1 l l1l l1 l limlllll l ll l ll llll ll l ll11I11I11I11I1 1I 11~ II I I1 II1I I1I I1 I I1 I I1I !1 IKIUlllmll lr.IIIIIIIIIIKIIIIKllllnl1IIIIIIIIIIIIlIII II I II I n lll l ll l ll l il l ll~II II I II IIII II I II III I II III I II I II I II. 1I 1 11 1 1I 1 1I 1I1 1III 1I 1I ' l lI l lI l lI l lI l lI l lI l lI l lI l lI l lI lil l ll lll l l! l lI llI l lI l lI l lIl lI l lI l 1I 1 11 1 1' l lI l lI l lI llI lI l lI l lI l lI l lI l lI l lIl n ll!\lIl l1 l l1 l l1 l1l l l1 lnl ll l n l ll l ll lll j' trakiowalo w SWOIm czaSie przestrogI ludzl 

postępu . . owa prowokacia reakcJ-onistów niemieckich la.~ętejal~~~i~ty~ejla~Oi:~,~~f;~y~~~~C;~; li wJnmcy francuskiej czy polskJe] WSd bromł 
W Hamburgu - powstał zwiqzek b niemieckich uczestników wOJony pr1.€d n.ajeżdźcą ojczystej Zlie~,i, kiedy górnik 

HAMBURG PAP, - Utworzono tu "związek 
b. niemieck ich uczestników wojny" lako pier· 
wszą oficjalną organdzację wojskową jedno
czącą b. oEcerÓ'W i żol<nierzy, ruie wylączając 
SS-owców. 

Jak obecnie wyszło na jaw, w dniu 21 s'ier
pnia - za zezwoleruem władz brytyjskich -
odbyło si ę pierwsze organizacyjne posiedze· 
n ie związku. Niesłychanie charakterystyczn,e 
i pokazujące isto,tne zadan'ia związku było wy 
stąpienne niejakiego pO'TUcznika Wd,tta, który 
zwrócił &ie do zebranych z prośbą, ' abv rue 

• z Walin, lub tokarz z DetrOlt walczył z t y-
krytykowal'i programu z,wiązku, albow,iem "je wi złamanie umowy poczdamskiej w przedmio ra.n : ą Hitl era, wtedy ich domniemany "soju
go bezbarwność uzasadniajq obecnJ1e dobrze cie demilitaryzacji i demokratyzacji Niemiec. sznik" jakiś kupczyk z Filadelfii (ub Atlanty 
zrozumiałe względy". I Pojawienie si ę tej {>ierwszej oficjalnej po- myślał o czym innym - o IOZWO'U swegó 

W czasie obrad odbyła się demo,nstracyj- wojennej n~emieckiej organizacji wojsko.wej przedsiębiorstwa. -
na uroczystość "oddania hołdu" poległym, I wywołało zrozumi ałe oburzenie i wrażenie w Armia kłamstwa d ciemilloŚC'i przebudowała 
przy czym mówcy nie pominęli okazji dla wY , niemieckich kołach dem,okratycznych. Na itra- szybko swe szyki. Wydano nowe IJ:NJudury. 
słav:,iania ich "zasług poniesionych dla ojCZY' 1 tnie j uchwyciły charakter tej organizacj.i dzien Nauczono s i ę nowych haseł. Oczywiści e, nie 
zny . b nikl berliński e, zam:eszczając Dad wiadamoś· są znów tak:e nowe wykrętne hasła chciwych 

Maska tego zwi ązku wstała ardzo s.zybko . . . . "rycerzy krzyżowych", lo raczej nowa instru· 
zdarta przez członka komitetu organizacyjne-I C l ą na ten temat tytuły twe, Jak. "Nowe wy mentacja starego wy'cia wilków. Ostatecznie 
go - pulkowrLika ~on Nessa, który powie- danie Stahlhelmu", ,Nowe przytulisko dla SS-
dzliał Q,twoarele, że utworzenie zwiazku stano- fueJuerów". pBedzle się .znowu =.r.owad". (Dokończeni" D.Q str. 2-ej) 

I 



Str. ! 

Parlament 
(Dokończenie ze str. I-ej) 

tenże sam HitIer na długo przed dzisiejszymi 
wojowniczymi dżentelmenami mówiJ o obro
nie kultury, opatrując ją wc1~ tym samym 
epjtetem zachodniej. 
Myślę, że jednym z donioślejszych za.dań 

po.stępowej inteligencji jest demaskowanie lu 
dzi, którzy szykując się do blrbarzyńskiej woj 
ny mówiq o obronik ,kultury zachodnier. 

Wyst.arczy przyjrzeć się, z kim ci pano'\v1e 
hr<>n1ć pragną kultury zachoCLruiej, by przejrzeć 
kh iSlto.tne zamiary. Chcą bron i ć kultury n
ch>odniej z gen. Franco, z katami, którzy '~ale
wa ją krwią Grecję, z hitlerowcami z Ruhry, 
li! wloskimi ną.ofCl6zystami, Iktórzy targnęli ~ię 
na ży.oi e Togliatti'eg,o, z l'udżmi, którzy wtrą

cają do wi ęzi eń pisa.rzy amerykańskkh,' z han 
dlarzami iIl iewolników z Alabamy, ze zwole!1ni 
karoi lynchu z Mis.s1sip-i, z dzikusami z Tenne
&ee . którzy t-€torję ewo·lucjlj zastępują że.,:em 
Adama, z przefarbowanymi pe.tainowcami, z 
jezuiltami, z janczarami tureckimi, z awantur
ndkami w rodzaju Glubb-Pa'5zy, z poskromide
lami Vietnamu i Indonezji, z pierwszym lep
szym gesla!'owcem, który potrafił oce.nit na 
cz<ts wyższość, jeżeli nie "zachodniej kultury", 
to zachodniej 'waluty . . 
Używając sIOwa ,zachodni" imperial<iści ma 

ją na myśH świ.at dola'ra d przedwojenm.ej hi-
6teTii, nieogral1liczonych zysków i n~ewolnicze j 
pracy. Wszystko ,co przeciwstawia 6ię ich za 
miarom ogłasUlne Jest niezwłocznie jako gro
źne dla "kultury zachodniej". Z ich g.azet wy 
n4kałoby, że we Francji mieszka tylko kiLlql 
zachodnio - Europejczy.ków, jaK np. Paul Rey 
naud , gen. de Gaulle, Jule·s R>omadns, Morrt
her1<lnt, a _prócz tego w jakiś nieuozumiały 
sposób zakradło się do Francji 15 milionów 
"wschodnich" Francuzów - wśród nich naj
wybitniejsi uczeni, 'Pisarze ,artyści. 

Musimy demaskować obłudę tych Inteligen
tów, którzy służą dolarowi i 7edni myrrą ,inni 
kadzidłem poetyckim - osłaniają krzątani
nę rozmaitych "atomowców". 

Musimy powiedzieć wszystkim uczonym in
teliqeiOtpm świata: w walce między światłem 
i ciemnotq, mIędzy wiedzą I ślepotą, między 
bHlterstwem narodóyv i wojną nie ma i nJe 
może być neutralności. Kulturze istotnie gro-

nauki • I kultury świata 
tamt.ej strome oceanu od.nosi co dzień nowe 
zwydęstwa. Myślę, że t .. zw. komisja dla ba
danla działaln.o~ antyamerykańsk.iej nie wie
le ustępuje urzędowi Goebbe·lS'a. Niechaj .. ta
ra EUIopa przypatny się uważniej senatorowi 

Th-lmasowi, p.rawodawcy Mu.ndto'Wli - lu
dziom ,którzy podają się za obrol1ców kultnry 
zachodniej, a k,tórzy 1r SZ}"bJtim tempie spy
ohają własny kraj w przepaść despotyzmu i 
ciemnoty!. 

De-gauliści . W strefie francuskiej 
opanowali wszvsftkie urzędy okupacyjne i wysłu-

gujq się Amerykanom . 

No DlorQine5ie 

Nieprawdopodobne 
a jednak prawdziwe 

-
W wielu stanach USA d!otychczas maili m,')C 

obowilątzującą archai<:zn.e pJ"awa 1 ust~wy, któ
re straciły już dawno wszelki s~. .Al~ te 
przedpotopowe przepisy preWlle dają nleldedy 
dogodną broń do ręki różnym kręti!JC"DOm , 
"j'llrystom" spod ciemnej gwiazdy - li p07la 
tym są one niezłym odbioieJL obłudy bur~j 
nego uetaw')dawstwa. 

Ba.rdzo osobloiwą llistę tych d7:!WI(loC'ZI!l}"Ch p:ra 
pi~ów prawnych. obowiąrującycl1. pod groźbą 
sankcyj kamych, opublikowaŁ londyński "Daily 
Helrald". Tak więc zabra'!llie się: 

MOSKWA PAP. - W ostatnim nump..rze Nie bacząc na masowe protesty demokraty-
"Prawdy" ukazała się kruespondencja zn"l.ne- cZJJej opiiILii publicznej, wszY.6tk:o ' pOlos .ało WY'!>I1')Wladzać psy n,a spacer w niedz:iJele --
go publicysty r.adZlieckiego Korolkowa, zawie- pod tym 'Względem jak uprzedllio. W urzęcta<h w :"nrl!!llgfield (stan Missouri); 
:rają<:a sz,ęre·g lIliezwykle ciekawych faktów, frilncusklej strefy okupacy jnej widnieją wy- zlacz.e'P iać dzieci sz;k'Jlne - w Alanta (stan 
które charakteryzują obecną sY'tuację we fran łącznie portrety de Gaulle'a, na,tomiast !!ligizie GeolrgiaJ: 
cU6lciej strefie okupacyj!!lej Niemi~ nie widać ani jedllego poTtretu pre'l:y:l.e.n~a ozytać,' chodząc po ul~'lcy - w N. Jorku; 

Aut{)r podkr.eśla, że-ludzie ' spod znaku Vi- Francji '- Auniola. Na czele frary:u6k.iej armii 1!abierać 7Je sobą lwy do teaJru (I) - w Bail~ 
chy i de Gaullii'a o.panowal1 calkowicie fr'ln- okupacyjnej stoi zw~·eThllik de Gaulle'a - timore; 
cuskq administrację <Jkupacyjnq. generał Koen'ig ,a wszystkie s tanowiska ,')fi- umi'eszCZlać kOnie -w gal'ażu - w Hadgerstoo 

Od pierwszej chwili okupacji na Ciele ko- cerskie zajmują de gaull:ści. W: ~k.szość ar- (stan Maryland); 
misariatu do spraw niemieckkh staną! znany m;! ~ta1l{)wią woj6ika ko.lorowe. . " . ś . (kt b _ 

. . d .. l .. k h' K' k t' clz . . kk 1 . k . zenIe Się Z'e swą te C1':lwą o. y G '1-ba.Iik;ler [ pTZe staW101ei najMę szyc Kon- o,or GW s wler a, ze. Ja o WIe· . ~1e ~rzy . myślał?!. .. ) _ w Was ..rlome; 
c·n'!now francuskIch - Rene Mayer. W 1945

1 

łącwno Jeszcze formalme francusk[eJ s~cef.y .., zyn'l;' . • . 
r. ludz:ie skompromitowani 'Współpracą z b. okupacyjnej do Bizo.nii, to jednak już obecnie Jeź~IC czelTWooym samochodem - w Mm-
rządem Vi:Chy BtanowiH 80 proc. urzędników Amerykanie rzqdzą się w niej, jak u siebie w neapolIs) ; 
adm1nistracjoi f'rancuskiiej w Niemczech. .domu. are5'Ztować zmaJ"lego c:zI1:oW'ileka za długi -

Elektró1iVnia 
zwyciężyła Warszawskq w I e~apie 

W N .. Jorku. 

Łódzka Każdy mężczyzna w Br.an.erd (sta!!l Minneso-: 
ta) ob'Jwiąz;any jest hodować... brodę. nato-' 
mi·ast w stanie Indli.ana zabrania się nosić wą

współzawodnictwa sy tym mężczyZlllom, "którzy 7J8IZwy<JZ1aj carują 
I się z istotami ludmmi". 

Pierwszy etap obecnie trwającego okresu ł troW'Illi Łódzkiej znacznie przekroczył, ~iąga- Wszy~tkie te Iwdury ustawod<łWaz:e 2liISłu-' 
wSlpółzawodniotwa pracy między Elektrownia- jąc 19 punktów nadwyżki., podczCl6, gdy ze-
mi Łódz,ką i Warszawską przyniósł zdecydo- spół Elektrown.! Warszawskiej wykonał plan. giwaJyby co n.aiwyżej n.a uśmiech p>olitowaI1lla.' 
wa.'lle zwycięstwo zespolowii pracowmkó;w Równ,i€ż na odcinku utrzymania ciąqłości gdy b'y nie to, że ~d1l'ak dają one reakcyjnym 
Elektrowni Łódzkiej wyrażający się . przewagą ruchu w siec·i , Łódź osiągnęła nadwyżkę. Na sędzi.om niejedną okazję - !Zapakować do 
24.16 nad 'lle5połem Ele1!:trowni Warszawskiej. pozostałych odcinkach współz,awodnicŁwa wy- mamra, pod iak:lm'ś śmiesZlllym pretekstem. 
Wynik ególny brzmi: 292,.15, 267,99 pkt. dla nikd Łodzi i Warszawy są bardw zbliiio.ne i teg·o czy' mnego .. podejII'ZldnegQ" obywatela. 
Łod7li. czę~tokroć pokrywają się ze SQbą. Swiade>zy o tym dobitn.ie praktyka sławetnej 
B;orąc pod uwagę poszczególne odcin.ld Elektrownia Wa'rszawska zwyciężjła na od- .,Komisjj do badania driałaln·,:>ści antyamery-

współza'W{)dnrictw pracy obu elektrowni, na- cinku inkasa raoounków, osiąg·ając przewagę kańskiej". która to Komisja potrafi posyłać na 
leży podkreślić poważne o'5iągni ęcia ze6poł'l! nachzespołem łódzkim o 5,15 pkt. dłuższy czas do więm'en1a postępowych obywa.
łód'Z.kiego w dziedzinie dotrzymania planu Obie elektwwnie rozpoczęły obeCIl!ie drug:i teli USA tylko 7la t0. że odma'WiIają odJpowie'" 
preduJu:ji energoii elektrycznej. Na odcinku I z kolei etap współzawodnictwa pra<:y. dzi na pytanie co do osob''Styeh przekonań 
tym' wYPlacwne planem 20 pkt., z-e.spół Elek- poJ:~Yc7TJvch. · B. D. 
11_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111-'-111_1111_1111_1111_1111_0 

~~e~:e~e~f;e~Z::Cs~~'%~ie;."nit~It::~~::rz~a~~~~: SlraJek gen era ny na Sycylie I-kości. Njebez1Jiecz p;ństwo ~o. płynie właśn!e 
ze strony tych, ktorzy mowIą o ratowanIU 
kultury zar;hodniej. l muzy powinny przemó- - • d k _ 
wi~. pełnym głosem po to, by nie przemówiły ReakCYJny rząd de Gasperlego o onywuJe masowych areszto-
dZl a1a. , "d b -k' I ki 

Na .czele ob6kuranckiej atJresji stoją dzisiej " wan wsro ro Otnl OW W OS • ch 
_~i władcy St. Zjerln<rczonych. Sprzyja temu . . ' 
krótka hiSltor,ja tego państwa, hipertrofia te'l RZYM PAP. - Strajk gener~!ny, proklamo- S1ę w/adz.,t policjI, sprzecz;rego z przepisami tom . wytoczenie procesów przyw6dcom syndy 
.ohniki bez 'ednoczesn,e. o harmoJli]ne o HlZ- wany w C:alanissetla, na SycyllJ, na skut~k .a- konstytUCJI. _. . kalnym, którzy kierowali strajkiem generaJ
woju cz!owi!.ka tradycJe ra5is.towBkie~ izola- ~esz!owanlQ posla ~o pailamentu SyCyIIJsk:e- Sekreta.rJat kdnfederac{l pracy w RzymIe nym proklamowanym po zamachu na Togliat
c" d,ch ' a wi niezna 'oIillOś' i n;e- o, Gmo COltese l 10 Innych przywódco w wysłał do premdem i WilcepremIer6w de;>es:ze ti'ego. Obecn.e aresztowania miałyby by~ uta
zi~~~en.l! _i~~!go świ:ita.. Barb~rzyńs.~wo po włoskiej partii kon:unistyczn~j j sy~ykalu - pI{)t~~acyjne przeciwko ~reszt{)wa.niom na sadnienrlem dla rządu, że przywódcy zwią'Z.k6w 

trwa w dalszym CIągU., ManIfestaCIe pIotesla- SYCyhl, dokonanym wy!ą.cZnI<E! z motywów po zawodowych doprowadZ'ili do dncydentów re' 
. cyjne odbywają się również w innych OŚTod- Htycznych. Prote6t Ko.nfederacj( Pifacy zazna- wolucyjnych. 

Awantury w parlamencie bawarskim kach na Sycylii. W Messynie, Rada Zwią~~ów c~ również, . że .. na sk~tek akcji protestacyj- Fala a1'esztów nie ogranicza się tylko do 

MONACHIUM PAP. - Na ostatnim posie
dzlln;iu parlamentu ba'Warskiego, doszło do rę
koczynów pom!ędzy posłami. Członkowie par 
tii chrze.ścijańsko - społecznej rzuciH się na 
przewodniczącego skraj.nje nac~małiSltycznej , 
pa.rtij bawarskiej - Baumgartnera. W parla
mencie wybuchŁa awantura zarówno na ła
wach pose16kich jak i na galerid, którą - na 
:zarządzenie .pnewodnriczącego posiedzenia o
próżniono . 

Zawodowych uchwaliła slraJk protestacYJny, neJ w pro'WInCJi Cata.n.JSSetta aresztowanych Włoch południowych, ale ob.a również Wło 
w czwartek od godz. 12-ej do 24-ej. Z0'5talo 82 robot.ndków i przywódców syndy- chy północ.ne. W miejscowości Piacenza are-

W środę odbyło się 'Lebra,ni-e biura prezy- kalnych. Podobne are'sztowaIllia miały mJejsce 6ZtoWa.no 13 robotników wraz z sekretarzem 
dialnego parlamentu sycyhjski-ego, w czasie w miejscowości Lavello, w okręgu Basiłi<:ata, miejscow~j Izby Pracy. 
którego rozpa trrono okoli<:zności aresztowa· gdzie uwię~iQ!llo 77 robotników za udZ'ia! w Jak podajq w ostatniej chwiIi, na skutek dal 
nia posl.a Gino Cortese z punktu widzenia u- manife6tacji. W kołach dzliennikarskich pod- sz.ych aresztowań robotników na caleJ Sycy
stawy przewidującej nietykaln.ość osobis,tą kreśla się, że maSOWe .are5ztowan!j'a we Wło- Iii proklamowany zoslał demonstracyjny strajk 
deputowanych. Biuro prezydialne uchwaliło je szech pot'Wierdzają opublikowany _prze·z d.zien- generalny. 
d:nomyślńJi·e zażądać 'bezzwłocznego wypusz· nik "Unita" okólnik ministra spraw wewnę- W czasie strajku' zamknięte wstały sklepy 
czenia na wolność aresztowanych oraz zapro- tnnych Scelby, skierowaJlly do prefektów. J przerwana była wszelka komun1kac!a mIe!-
testowało przeciwko arbitralnemu zachowaniu W okólniku tym min. Sce/ba poleca prefek- ska. (wi 

• 

Jerzy Korwi!! . 8) 

Zabójstwo Waldemara GIUcka 
-- Może chciała pokazać mi, że nic ją gaa.ną Hennert - którzy mogą zeznać, że 

nie łączy z dyrektorem - domyślił się An- widzieli pana przed fabryką w dzień pań
dr7Bj, czym wywołał nowy odruch zadowo- skiego przyjazdu z Warszawy. Widział pan 

• lenia ze strony Hennerta, który jednocze- wtedy s"fją narzeczoną w towarzystwie 
śnie bardzo chytrze sformułował następne dyrektora GlUcka, który odprowadzał ją 
pytanie: • sam, zapewne z powodu spóźnionej pory, 

- Czy miał pan jakieś powody, aby ją do domu. 
o to posądzać? - To, że widziałem swoją narzeczoną, 

- Była bardzo zmieniona. Nie widziałem nie znaczy bynajmniej, że się 'z nią widzia
jej prawie pół roku i po tym czasie wyda- lem. Owszem, nie przeczę. Byłem tego wie
la mi. się inna, bardziej obca. Można było croru przed fabryką, nie zastałem bowiem 
przypuszczać, że zmiany w jej usposobie- panny ,Jelowickiej w mieszkaniu i spodzie' 
niu mają łą~ość Z- pracą, z nowymi wa- wałem się spotkać ją po drodze z pracy do 
runkami życia, IlIowymi stosunkami_ Tak domu. 
sądziłem. L- Przewidywania pańskie były słuszne. 

- Więc po półrocznej nieobe<mości w Dlaczego więc nie podszedł pan do niej i 
Łodzi przyjechał pan z Warszawy? Kiedy? pie przywitał się z nią na ulicy? Czy dla
Proszę powiedzieć dokładnie! ' tego, że szła w towarzystwie swego dyrek

- Dziś jest sobota, a więc ja przyjecha- tora? Odczuł pan zazdrość i szukał potem 
łem we wtorek w południe na Dworzec Ka- sposobów zemsty? 
liski. - Nie. Byłem tylko bardzo przygnębio-

- W fabryce był pan wczoraj w połud- tly i J:ie e;iwifl.łem już widzieć się z narzeczo 
nie, a przez te 'pd'przednie trzy dni? Nie ną, bo \\yd::.wało mi się, że o mnie zapom
odwiedził pan narzeczonej w domu, nie wi- mała. Szli rozmaVvir.jąc ze sobą bardzo po
dział jej pan wcale? Nie chciał pan jej zo- ufale. W czoraj ~(~dnak pewien nieznany 
ba<:zyć? chłopiec \vręczył m~ na uliey kartkę z za-

Hennert mając w pamięci opowiadanie proszeniem do biura i dlatego przyszedłem 
portiera chciał tymi wszystkimi pytania- tutaj, inaczej nie znalazłbym się chyba w 
mi :amusić Wieruckiego do opowiedzenia tej feodalnej twierdzy. 
tych właśnie szczegółów, które według nie- - Jak pan to powiedział? - poderwał 
go przesądzały całkowicie sprawę na rzecz się prokurator Brzozowski. - Feodalna 
jego teorii o zabójstWIe z zadrości. twierdza! A cóż to ma znaczyć? 

- Nie, w czasie tych trzech dni nie wi-I - Ach, to bardzo proste! Urodziłem się 
działem się z na.rzeczoną. i wychowałem na ulicy W ólczańskiej w cle-

- Mam świadków - nie dawał za wy- niu tei właśnie fabryki Rosenthala. Prawie 

, 

wszyscy okoliczni mieSzkańcy w promieniu 
kilometra są w niej zatrudnieni. Pięć tysię 
r;y robotników to sJX>Te miasteczko. Ich za
robki przechodzą nastęP'llie na okoliczne 
sKlepy i restauracje. Nawet mój ojciec, sto 
larz, zależny jest od tej fabryki, bo jego 
klientela rekrutuje się z jej pracowników. ' 
Tak samo zależni są pewnie inni rzemieśl
nicy: kraw-cy, szewcy, czapnicy, zduni, be
dnarze. Choć to nie wydaje się prawdopo
dobne, w cieniu tej wielkiej fabryki wytwo
rzyło się zależne od niej życie dużego śro
dowiska miejSkiego, przypomina zaś ono w 
wielu szczegółach feodalne podzamcze. Na 
miasto składa się właśnie cały szereg tego 
rodzaju środowisk z wielkimi fabrykami 
w swym centrum, które nawet zarysem 
konturów dziwnie przypominają średnio
wieczne zamki. 

Pro)mrator Brzozowski powiódł po oto
c~niu wzn .klem tryumfującym. Jego te
oria zaczynała się niespodziewanie urze
czywistniać, a "sceneria zbrodni" tłuma
czyć ze swego charakteru. Z zazdrości za
bić można człowieka - wszędzie, w ~eszka
niu, na ulicy, w rozrywkowym lokaltl. Kto 
zaś popełnia mQrderstwo na terenie fabry
ki, musi mieć z tym terenem wewnętrzne, 
choćby ukryte powiązanie. W zabójstwie 
Waldemara GlUcka tkwi zagadnienie sJX>
łeczne i polityczne. 

- Czt pan był w fabryce po raz pierw
szy dopiero wczoraj? - zapytał. 

- Tak. W środku - poraz pierwszy do
piero wczoraj. 

- Rozmawiał pan o niej ze zmarłym dy-
rektorem? . 

- Owszem, rozmawiałem, ale tylko mi
mochodem. Byłem przecież z wizytą u pru!' 
ny Jełowickiej, a nie u Dana GlUcka. które
go nie znałem.. 

- Jak go pan poznał? Wszedł do JX>ko
ju, gdzie pracowała pallska narzeczona? 

- Krystyna mówiła mi, że do biura nikt 
z obcych ludzi nie ma prawa przychodzić, 
rozmawialiśmy więc w poczekalni, siedzą!} 
naprzeciw.tych drzwi. 

- I co? 

- W pewnym momencie usłyszeliśmy, 
ich skrzyp. Zostały otwarte bardzo gwał
townie właśnie przez dyrektora GlUcka.. 
który szukał mojej narzeczonej, chociaż by 
la to pora obiadowa i Krystyna mogła swo 
bodnie kórzystać z godzinnej przerwy w 
pracy. Poczekalnia, jak panowie wiedzą 
już sami, pogrążona jest stale w głębokim 
półmroku. Z otwarciem drzwi dyrektor 
Gllick stanął w jasnej, oślepiającej płasz
czyźnie prostokątnego światła, ale natych
miast wpadł w ten sam mrok, który nas 
otaczał, i równie gwałtownie jak. przed
tem, otworzył drugie drzwi tuż obok, rzu
cił wzrokiem w głąb pokoju i odwrócił się 
na poczekalnię. Swiatło, bijące teraz przez 
szeroko rozwarte drzwi z obu' pokojów, po.. 
zwolilo mu na zobaczenie mojej narzeczo.. 
nej i mnie_ Staliśmy zresztą na skrzyżowa
niu dwu silnych SlliJUg słonecznego odbla
sku, który padał w ten sposób, że oświetlał 
nas jaSkrawo od piersi w dół, twarze za
chowując jednak w ciemu. To właśnie, że 
obie smugi szły skośnie od góry ku dołowi 
oświetlając przede wszystkim tułów i koń
czyny dolne do stóp, pozwoliło nam opa
nować odruch zaskoczenia. 

- J akto - zaskoczenia? Nie może pan 
wyjaśnić tego dokładniej? - poprosił Hen 
nert w tym samym tonie pewności, lZ na 
chwilę zeznania nie zbaczają z drogi którą 
~ał już dokładnie. ' 

d. e. D-

, 
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rozwol kultury 
zależą od więzi jej twórców z 6DasanJi 'udOH'q ... ' 

Z przemówienia A. Fadiejewa na Kongresie Pokoju 
Niech mi będzie wo~o 'pr~ekazać Z .tej .trY-1 wielkich i małych narodów _ głosy, w7Jywa-\ d-entorr do panowania nad światem _ amerY-j ZYC W SPOŁECZElIISTWIE.. 1 B;:C NIE~A.· 

bu~y .-.ifOZp~CZyn~ wIe.lki p!lsarz radZJeckI.- jące narody. do w~ o lIliiezależność n aro do- kańskim ekspansjonistom i ich agenturom w LEZNYM OD SPOŁECZENSTWA - mowi! 
w .un1~lU del~acJi ZwJązku ~cjaJ.isty=ych wą ;i współpracę pn.eciwko nowym preten- Europie. Lenin. . 
Repubhk Radzlecbch braterskie :pozdrowienia _ 

polsk~ej jnteligen~ji · pracującej. -:- ~z.iałaczom USA _ z· andarm narodów Zró dla wartości kultural-
literatury l sztuki, uczonym I mzyruerom, na- k . l 
uczycie 10m ~ le rzom i wszystkim tym, któ- nych t Wlq W wa ce mas "Czy można więc dziwić się, że ekspansjo- glii, Francji, Włoch' - wielkich i małych Be-
ny wraz Ze swym narodem P'Omyśln.ie budują mści amerykańscy ulSliłują stać 6'ię przede neluxów. Kto nie chce ZIIlosić tyffiIlJti i okrucieństwa, 
nową demokratyczną Polskę oraz podzięko- wszystkim żandarmami narodów-pyta mówca. Zandarmi amerykańscy porzygoto walli pod kto nie chce słuchać śl~p'o wladcó.'1 dmper!a-
wać Rządo.wi i Naorodowli Polskiemu za go- - "Stwierdza to o,twarcie i z wyjątkowym płaszczykiem "Pomocy ekonomicznej" pLan listycznych _ ten poWJlllen znalezc dla &&-

ścinne przyjęcie. cyruizmem prasa amerykańska. "United S ta- tworzen.ia ekspedycjj karnych na wzór grec- bi-e miejsce po stronie narodu, to znaczy po 
Mówca przYP'Omina następnie, że minęły za tes News" w artykule zatytułowanym: "USA ki, plan zagarnięcia baz wojskowych oraz u- stronie ludzi pracy. Laurent Casanova oświad

ledwie trzy lata od chwili, gdy w prastarym w ro,U policja::tta światowego" oświadcza, że stawę antykomun.istyczną, plan rozbicia Związ czył słusznie na zjeździe Francuskiej Partii 
polskim Wrocław.iu - Armia Rad7.iecka za- okoliczności zmuszają Stany Zjednoczone, by ków Zawodowych, oraz koarabiny maszynowe, Komunistycznej w czerwcu 1947 r.: "Gdy ma
tknęła wraz Z oddz:iałami polskimi na zawsze wzięły na siebie główną część zadania w u- Sce;by j Mocha. 6y wprawiane są w 'ruch, wówcms źródła naj-
szta!J.daT polski - sztandar woloości. "Bre- stanoWli·eruu nadzoru policyjnego nad świa- Do arsenalu tego należy również kłamliwa: i5tolniejszych dóbr kultuor.aUnych tkwią w sa-
slau" - ta twierdza agresji faszystowsk1ej - tern... kampalllia anty'radziecka oraz nikczemne za- mej walce mas ... Gdy narody wprawiane są w 
stała się W'roc~wiem - miastem Wolnej De- A więc na)óżeTlie ludzkości kajdan i prze- maclJ.y najem!J.ych terrorystów na przywódców ruch - wówcz,as źródła dóbr kulturalnych o
mOtkratycznej Polski. Faktu tego nie można istoczenie cafaj kult ziemskiej w ogromny re- klasy robo,tni<:zej. raz czynnik~, ich rO!ZlWoju łączą się z samym 
nie uz.nać za symboliczny. Dla nas, ludzi ra- wir p01icyjny, a jej' ludności - w niewolni- Wśród tych metod poczesne miejs<:e zajmu- ruchem mas ... 
dzieckich, zwycięstwo to i braterstwo nasze ków kapitału - oto cel imperialistów ame- je kampania reakcji imperialistycznej skieIo- Deświadczenia niedawneJ przeszłości wyra.f 
będą zawsze źródłem dumy narodowej, dumy~rYkańSk1ch i ich sługusów: imperialistów An- WartJa przeciwko ideologii postępowej. nie wykazują, że dzi6łacze kultury sJI bezsilni 
najbardziej bez.interesownej i wzniosłej - ja-. ~e k I w zetknięciu z reakcjq, o 11e nie są oni ze-
ki ej ki~dyko!wiek w historii doświadczały .Iu~ W lelki kapitał w Wal~e z u turą spoleni z masą. są oni ' silni jedynie wówczas, 
dy. DnI te nIe mogą być wymazane z pomIęCI gdy wysiłki ich połączone są z walką mas lu-
nawet przez tych, którzy tak uporczywie do "Ludzie, Których nazywamy sztabem wiel- klama [mpeIiaJizmu amerykańskiiego pod fir- dowych. • 
tego dążą" - s~ierd~ Fadiejew. Mimo męż- kiego kapitału. - pisze jeden z wybitnych mą "Głosu Ameryki". Prze.d dojściem HHlera do władzy, w N.iem
nego. ~poru ludow:, ktorych bohaterscy przed-I przedstawicieli kultury am-erykańskiej, zmu- "Patentowane" reLigie, sztancowane ideały cz,ech było WiieJ.u uczonych [ artY'5tów, którzy 
6~wIclel~ przybylI tu na Kongres - ludy te szony do ukrywaruia swego nazwiska - rzu- Li,terackie, teatr, f.ilmy, żargon spoortowy - czuli odrazę do faszyzmu, lecz nie clJ.cieU, 
WIedzą, ze cili przeciwko nam wszy5tlde swoje siły, i po wszystko to, dosłownie wszystko otrzymuje bądź też nie potrafili staWiić czynnego oporu. 

kraje ich po dzień dziSiejszy znajdowałyby I d~óch latjich z:a;::iekłej ~ropag1lf1d.y - j~ki~j się z Ameryki. SiłY demokratyczne narodu DJiemiedciego ruie 
. . d b hi k . me znało dotąd zadne panstwo SWIata - lnte- Treścią tego wszystiki'ego, co pod nazwą na- byłY zjednoczone, lSIiły demokratyczne ilIlteli-

SIę po utem tlerows im, gdyby nIe ligencJ'a amerykańska znalazła się w ohliczu uki, sztuki [ literatury wbiJ'a lud"Liom do glo-
ł gencji niemieckJioej nie były zoorgallliizowane i 

przysz a im % pomocą największa na śWie-1 groźby "ZIi!nnego I terroru", odtąd w Stanach wy reakcja imperialistyC7.!1a, jest propagan- nie były związane z masami ludoiwymi. I to 
cie sila wyzwolicielska - owiana duchem Zjed,:oczony:~ sall;lO wyp:owied~enie. jakiej da światowego panowan.ia imperial~zmu ame- doprowadz.iło do następstw katastorofaln'ych za 
miłości milionów zwykłych ludzi - pań- kolwIek mysh, ktora moze byc uznana za rykańskiego, propaganda militaryzmu ,nowej rówoo dla N.iemiec jak d dla całej lud7lkości. 

. . . "n.iebezpieczną", podlega karze 10 lat więzie- wojny imperialistycznej, skierowanej przede 
st:,o socJalJstyczne - ZWIązek RadZIecki. ni<l, grzywnie 10 tys, dolarów i grozi pozba- wszystkim przeciwko Zw,iązkoWli Radzieckie- (Dalszy riąg na str. 4-tej) 
NIe są to czcze słowa. KRY JE SIĘ POZA wien1em obywatelstwa amerykańskiego. mu. W Stanach Zjednoczonych kwitnie ame- 11:1« __________________ _ 

NIMI KREW PRZELANA PRZEZ 'l MlLIO- Kontynua,torzy Go-ebbelsa znajdują się nie rykańska geopolityka, odz:iedziczona po fa-
NÓW ZOŁNIERZY RADZIECKICH! tylko w Stanach Zjednoczonych. Młods: part- szysto,wskich ideologiach typu Haushofera. T O i 0"'0 

nerzy amerykańskich imperialisww idą za Wydaje się j szeroko reklamuje takie książkd, 
Minęły zaledwde trzy lata od tej chwili - przykładem swoich mocodawców. Np. labou- jak "Bazy zaocean.iczne" George WeH-era, któ

ciągnie mówca - a my uczeni, pisarze, krze- rzystowski rząd Attlee, Beyina i Morrisona ra głosi konieczność stworzenia amerykań~ 
wic;ele sztuki - musieliśmy zebrać się tutaj, przeprowadza w Anglii takie same ustawyanskich baz wojennych, obejmujących Europę, 
zaniepokojeni prowokacyjną dz.iałalnością pod tykomunistyczne i "czystki" wśród działaczy z Atlantykiem i morzem Sródz:iemnym, Adria
~egaczy wojennych. Władcy kraju, którego postępowych. tyk, dostęp do Afryki, cały bl.iskd i daleki 
fasadą jak gdyby prz-ez ioronię losu jest po- Równolegle prowa.ctzona jest niepohamowa- Wschód. Ta książka kończy się "modlitwą", 
sąg Wolności - z ,niezwykłym pośpioechem na ideologiczna ekspansja imperializmu ame- w której Weller obiecuje Panu Bogu z.reaLizo-
podjęli się roli organizatorów nowej wojny. rykańskiego. Wydawn.ictwa ame·rykańskie - wać na całej kuU 7liems.kiej plany ekspansji 

O co właściwie chodzi? brukowe romanse kryminalne mętnym po to- imperialistów amerykań~kich. 
"Wojna - mówi! J. W. STALIN _ ze- kiem zalewają europejskie rynki wydawnicze. W Stanach Zjednoczonych wydaje &ję atla-

TWaJa bezlitośnie wszystkie osłony, masku- Reakcyjna makulatura w rodzaju "Readers sy geograficzne w !fOdzaju atlasu Ha rr.i50iIla , 
fące istotne oblicze państw, rządów, partii Digest", "Life", "Time" w milionach egzem- w swoisty sposób "amerykaruizujące" - mapę 
i ukazała je na scenie bez maski, bez ozdób, pl~zy narzuccu:a jest czytelni~om eur~pej- świata .. Jest hańbą, .że J~o propagatorzy no-
ze wszystkimi ich brakami i zaJetami" sklm. Wydawmctwa te wypierają czasopisma I weJ wOjny występUją rozne zakłady naukowe . . l krajowe. Na falach eteru płynie brutalna re- i uniwersytety. 
Po wojnie prośai ludzie we wszystkich kra-

j~ch zaC:Zę!d ~epiej. ~rient~~ać się "Y" tym. co . Ludzie ,. alowi - ludzie spróchniali" 
SIę na SW1ecJe dzIeJe. Coz pozostaje do ZM- " 

hienia panom imperiaJ.istom, gdy nadz,ieia na Propagandzie nowej wojny w "kosmopoli-
godne człowieka istnienie - leży ruie w od- tycznej"' szade wtóruje głoszelnie rasizmu i 
~aJ~ej. p:rzyszłości.' lecz k~eruje obecllIe dą: dyskryminacji rasowej, odsłaniające zaborczo
z-eruaam ł .cz.~mI mIlIonow prostych 1001.: koloniałny [ faszystowskd charakter tej "ideo-
lDJa ~ym sWlecI~... logW'. 

Stalin powH~dZlał, ze ~C'1ęstwo nad faszy-/ Reakcja imperiali-styczna boi się jak ognia 
zmem stamoWI o~bTzy=. drogow~~az dla po- ruchu i walki mas ludowych o lepsze jutro. 
lItępo~e.go roz~oJu całej h~dzko~. -. I rze- ~ Dlatego właśnie literatura reakcyjna wystę
czy~1SC1e, pomuno olb!zymlch ofoi~, SIły na-} puje przeciwko socjalnemu postępowi, wy-
1I"0dow wzrosły po wOJrue ogromrue. suwa motywy aspołeczne. 

, Po wojnie - jak nigdy dotąd w hislortJ- "To 11likczemne plugawienie bytu człowje-
narody na przykładzie Związku Radzieckie- czego - ciągnie dalej mówca - łączy &ję u 

tych autorów z mistycyZJllem, złośliwą walką 
z rozumem j głoszen.iem ir,racjonaliZJllu. p.rzy
wódcy dekadentów angielskich, mistyk i este
ta Elliot, znany ze swoich sympatyj profaszy
stowskich, przedstawia się w sposób następu
jący: ,,My ludzde jałowi, my ludzie spróch
niali". 

O: dege.n.eraai usiłują pozhaw:ić człowie.ka 
wolności myślenia. A właśnie to jest potrzeb
ne burżuazji imperialistycznej, która marzy 
jedynie. o tym, żeby pr-z.ekształcić ludzi pracy 
w robotów. 

go zrozumiały wjelką przewagę ustroju so
cjalistycznego. Przekonały się naocznie o Naśladowcy Hitlera 
potędze, szlachetności i wielkości moralnej i Pewien "poeta" francuski oświadcza: "czło
mocarstwa socjaliogtycznego, przekonały się wiek. sądzi, że jest przedstawicielem cywil'iza-
o decydującym znaczeniu polityki stalinow- cji, lecz jest zawsze tylko K-Snibalem". Tego 

. . .. rodzaju wypowiedzi to nic innego, jak tylko 
skie] dla Josaw ludzkośCl, pragnące] poko- plagiat z Hitlera, który pragnął, żeby mło-
Ju, bezpieczeństwa i wolności. I zwykli lu- d"Z'ież niemiecka przYP'Om1n.ała "młode bestie". 

dzie wyciągnęli z tego właściwe wnioski. Niemieckiemu Imperializmowf potrzebne 

"Istotnie majq; się o co mar
twić panowie imperialiści" 

Mówca wskazuje na.5<tępnie, że po drugiej 
światowej wojnie na całym świoecie ~ryso-' 
wały się dwa obozy: obóz demokratyczny, an 
tyfaszystowOS<k,i, ant}"imperiaListy=y ze ZWląZ 

były bestie. Bestie są niezbędne dla wład

ców monopoli' amerykańskich do realizacji 
ich planów pooowania nad świa,tem. Reak
cyjni literaci ,autorzy scenariuszów, filozo
fowie, artyści gotowi są służyć swoim mo-
coOOwcom. 

kjem RadzieckJ.m na cze,le oraz obóz antyde- Propaganda występku, demoralizacji, in: 
mokratyczny, reakcyjny, imperiaJistyczny, któ stynktów zwierzęcych, potrzebna jest reakcjJ 
rego przywódcami są imperialiści Stanów Zje w celu uczynienia z mas ludowych posłuszne
dnoczonych. Mapa geograficzna nie może dać go narzędzia. Nie jest rzeczą przypadku, że 
prawdZIiwego obrazu tych dwóch obozów, dla- w chwili, kiedy imperial.iści IlIie żałują środ
tego, że 1illIia :podziału pr-z.ebiega wewnątrz ków na tę propagandę, nie są skłonni asygno
ikażdego z krajów kapi,talistycznych, w każ- wać pieniędzy na sz.koły i na wyższe zakłady 
dym mieście i osiedlu. Każdy obóz posiada naukOwe dla ludu. 
swój własny prog.ram, swoje c-ele d zad.'1ll'ia, Ogólna suma wydatków na oświatę w Sta-

nach Zjednoczonych. stanowi zaledwie t,5 
Obóz demokratyczny z ZSRR na czele uw a- proc. dochodu narodowego. 

ża za swój główny cel zapewnienie ludzkości Powi-edział kiedyś LENIN, Że na każdym 
trwaJego i sf>rawiedliwego pokoju. Dąży do dolarze z setek miliardów, które zagarnęli a
umocnienia zwycięstwa nad fallZyzmem, do 0- merykaThscy imper.iaUści, widoczne są ślady 
twarcia możliwości swobodnego rozwoju de- błota. Kiedy zapoznajemy się z pisa,niną współ 
mok racji, do zachowania niezależności wiel- cze~;nych autorów reaikcyjnych na całym tym 
kich i maJych narodów, do zapewnienia ich obrzydUwym błocie, odcina się wyraźnie śla.d 
suwerennych praw. do l aora. 

Obóz ~~erjalisty<:zny dąży do zachowanIa Jesz.cze przed 25 laty LENIN twierdził, ~e 
li umocnnema chw~eJącego Się gma~hu 6yS: ... \ tak zwana amerykańska demokracja wspoł
mu kapitalistycznego, .do zdła'Wlenna ruchow czesna "oznacza jedynie 6wobodę mówienia, 
~ro~owych .d. soqalnmu, do. ustano- tego, co jest dla burżuazji dogodne - a do
Wlellla reak<:YJneJ władzy na wzor. hltlery~ godne dla niej jest głoszen1e poglądów jak 
ZJllU, Skutbe~ ~eg~. p:rzygot0"Y"~rue nowe] najbardziej reakcyjnych, obskurantyzmu, 
wojny &tanowl. naJwaz~eJszą ~zęsc programu wstecznictwa, obrony wyzyskiwaczy Hp,". 
obozu unpel'lalIstyczneJ reakcJl. • I W szczególny sposób demaskuje reakcyj-

Coraz pewniej jednakże dźwięczą głosy, nych uczonych, pisarzy i artystów zoologicz
W'ZY'wające postępową ludzkość do rueprze~e- na .nienawi~ć .do ?<Iństwa socjalistycznego, .do 
niania. sił reakcji, do w'iary we własne S1ły, ZWiązku RadZieckiego. Wszyscy CI! ludz,te zy
do twardej i nieustępliwej walki o pokój i wią podwójną IlIi-enawiść do Związiku Radziec
b ezpiecz eń-s.two , o demokrację, o .ówność kie~o. Po plerws.z.e, nienawidz~ !lO, jako psy 

łańcuchowe ampeI1ialistów. Po drugie, żywią 
do. Związku Radzieckiego nienawiść, jako do 
państwa, które posiada i tworzy głębokie i 
mo.ralne wartości, gdzie nauka, literatura, sztu 
ka, służą narodowi i dlatego swobodnie roz
wijają się i kwitną. 

Od współczesnej "kultury" imperializmu 
wieje trupim rozkładem. Odbija ona jak zwier 
ciadło upadek i słabość całego obozu imperia
lis tycz.n ego. 

Zyjemy w epoce Wlielkich ro:nstr'Zygnrlęć hi
storycznych. Miliony ludz.i na całym świecie 
ruie chcą okropności nowej wojny ,nie chcą 
tyranii i samowoli faszystowskiej. Inteligen
cja, ludzie twó.rczej pracy na całym świeci.e 
nie chcą i nie mają prawa podporządkowy
wać swojej twórczej myśli dyktatuTze do
lara d być narzędziem w zwodniczych rękach 
imperialistów. 

ALE "NIE CHCIEC" TO ZA MAŁO - TRZE 
BA DZIAŁACl 

- stwierdza z naciskiem mówca. Przyszłość 
kultury ściśle zależy od stopnia łączności 

m.istrzów kultury z narodem walczącym o 
wolność i niepodległość. Aktywne, odważne 
przeciwstawienie żywej myśli postępowej 

wszystkim formom reakcji - oto obecnie 
zadanie calej inteligencji, przyjaciół pokoju 
i postępu. Prawdziwemu przedstawicielowi 
inteligencji, synowi ludu, obcy jest zupełnie 
kult mistyki, głoszenie pesymizmu, ignoran
cji i cały ten zespół myśli i uczuć, przepo
jonych zwierzęcym strachem wobec rzeczy
wIs/ości, który cechuje burżuazję reakcyjną. 

Aźeby jednak zorganizować opór myśli wo-
bec ciemnych sił reakcji, ko.ni·eczne jest zjed
noczeni.e przedstawicieli myśli postępowej. 

Niektórzy ucze.n.i, literaci i artyści sądzą, źe 
uda im się zachować "niez-ależność" od reak
cyjnych sił imperiailistycznych, jeśli ' zamkną 
się w swoim ga~inecie, albo w laboratorium 

Jest to s.zkodJi.we złuci7,Ąn,ie. ,,NIE MOZNA 

Nie ma róży bez kolców 
MOTTO: Cóż śluby? Poszłyl 
(A. Fifedro - "Sluby panieńsokie'l 

Czego jak czego, ale mieszkania zazdrościIJ 
Kwasiborskiemu wszyscy znajomi i przyjacie
le. No, bo jakże - sytuacja na tym "odcin
ku" fatalna, głód lokali straszliwy, naród, 
można powiedzieć, "zagęszczony" do C1statnich 
granic, a ten (niby Kwasiborski) jak jaki ksią
żę udzielny: w trzech pokojach (z kuchniq 
i z wygodami) z babcią i pieskiem (niejakim 
szkockim terierem) się rozpiera. 
Był wprawdzie taki okres, -że apartament 

Kwasiborskiego, zdawaJ się, zadrży w swlij 
powierzchni mieszkaniowej. Chodziły wtedy 
jakieś komisje, węszyli kontroler%ł' społeczni. 
Znajomi l przyjaciele próbowali wówczas 
zgnębić moralnie obszarnika lokalowego: 

- Skończyło się babci granie - mówIIi. 
Przestaniesz, bracie, się rozpierać. Teraz to 
jak amen w pacierzu kogoś ci wsiedlą. 

- Wsiedlą? - odpOWiadał chłodno Kwas!' 
borski. - Nikogo mi nie wsiedlą. W ogóle 
żadna komisja ani kontrola praw do mnie ż-t 
nych nie posiada, BO JA MAM M1ESZKAN1B 
SŁUZBOWEl 

1 faktycznie. Innym, można powiedzieć, nie 
przepuszczono, a Kwasiborski nadmierną prze 
strzeń mieszkaniową zachowaJ. Irytowało to 
niezmiernie zagęszczonych znajomych i przy
jaCIół Kwasiborskiego. 

- No, nie ma co - wzdychali. - Szkoda 
gadać: szczęścIarz, synku jesteś i tyle. 

- Szczęściarz... - uśmiechnął się na lo 
smutnie Kwasiborsk - Ładny mi szczęściarz. 
Slub, cholera, na cale życie wziąłem] 

- Ożeniłeś się? - dziwili się znajomi ltd. 
- 1 nie poprosiłeś nawet na wesele? 

- Nie było wesela - wzruszaJ ramionami 
magnat mieszkooiowy. - Przecież to nie nor
maIny ożenek, a ślub z i,nstytucjq, która mi 
dała mieszkanie. 

- Będziecie - powiedzieli - obywateJu, 
korzystać z tego lokalu dotąd, dopóki jesteś
cje u nas zatrudnieni . . Zwolnimy was z pracy 
- zwolnicie nam zaraz swoje mieszkQJllie. 
Potem kazali podpisać cyrograf. 

- Hu, hu - ucieszyli się przyjaciele.
To ty, kochany, właściwie, jakby to powie
dzieć: jesteś "glebae adscriptus"? 

- Tak - stwierdził cichutko Kwastborski. 
- Niewolnik jestem, do swej budy przykuty ... 
Ogłoszony ostat~io dekret o najmie lokali, 

zawierający zapowiedź rozwiązania sprawy 
tZW. mieszkań służbowych, sprawił, ii kole
dzy, znajomi itp. wybral.i się z powinszowa
niami do Kwasi'borskiego: 

- No, uszy do góry, bracie! - zawołaJi. -
SIu by ~ poszły! Jesteś wyzwolonyl 

Na to Kwasiborski T:leczywiście uszy do 
góry podniósł, ale głowę za to trochę zwiesH. 

- Tak, wjem o tym - zauważył z goryczą. 
- Mogę zmienić pracę I mieszkania nie tra-
cę, ale za to, p,siakrew, tracę przywileje służ
bowe. Zwykły lokator odtąd jestem, rozumie
cie? Powierzchnię mieszkaniową zechcą mi n{l 
pewno według jakiejś tam normy przydzielić, 
a ja mam babcię i szkockiego teriera! 

Ano, nie ma, widać - róży b1rz kolców. 
Ale to przecie chyba nie zaszkodzi, że dekret 
"ukłuje" tego J owego, aspołecznego wygod
nisia, który ma rodzinę, złoŻOJ1ą AZ % trze<;h 
osób, a zajmuje lokal, złowny TYLKO z trzech 
pokojów SŁUZBOWYCH. I~teres ppbliczny 
i gospodarka mieszkaniowa na tych ,,ukłu
elach" tviw zvsika. 

E. Tam 
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ze Ci roz O Z w r k 
Prace przygotowawcze Kuratorium dobiegajq końca 

J UŻ re parę dni zakończy się okres wakacJd żyć podanie poparte świlCldectwami . do .Państwo w okręgu łódzkim w ~b~a!lk~ch i RadJOmsku 
i setki tySlięcy młodzieży starsrz:ej i młod- wego Gmma:zjum i Uceum przy ul. W~ęckO'W- otworzone wstały r6wULez dW'le szkoły tego 

szej zapełnią mmy Sl'kolne. Końca dObiegają skiego 41 w d:ndach od 2 do 5 wrześn1a. DJ.a samego typu. ......... 
już prace w Kuretorium i w Miejskim Wydzia młoóz:ieży tej władrze sz:kiolne warezerW1')wały 
le Oświaty, gdzie wre gorąCZ'kowa praca nad od 250 do 300 miejsc. _ Jeśli chodzi o perso:nel peda90gicz:ny, to bra 
przyg')tow.andem sdól do przyjęcia m1o<l.1liieży. ... ... • ki jakie dają się 7Jauważyć w . jego kadrach: 

...... Istniejące w roku zeszłym szkoły semes~rał dotyczą przede wsrzystkim zbyt małej . * ne dla młodzieży pracującei. zarzą~~'Lem ilości wykwalifikowanych nauczycieli M ·uk 

ZaCZ1Ilijmy od dzieci najmłodszych. W no- m1m.is'terstwa w tym roku wstały ZnIesIone. ścisłych. S:oczególnie mało posiadamy profeS'>
wym roku szkolnym w liczbie 308 tysię-:y Zastąpią Je trzy p?pO'łu1łiniowe sz.koły w Łodzi, rów fizyki i matematyki. Luki te będą repeł-

2IIlajdą pomies7JC'leMe w sZkołach podstawo- posiadające wszystkie klasy lkealne od 8 do nia'lle w miarę, jak Uniwersytet wyk srztałci 
wych. Z ogólnej tej I~by naW0 wstępujących ll-tej. Sz;koły te mieszczą się na Targowej nawe udry wykwalifikowanych naucrz.yoioelL 
ooeci w naszym mreście jest 63 tysdące, zaś 63, Więckowskiego 41 i Spornej 73. Pore. tym J. Szczepańska 
w okręgu łódzkim 21 tysięcy. Przygotowano 
dLa nicłł ogółem 1848 szikól, ~ któIy(:h W'5IZ)"St- d b k' 
~':e~~~!e:~~~e~O!~6łU~i!~~~~ Jak nOJ'więceJ' światłych lu zi potrze e rojowi 
WYnosi 6:630 osób. O me w Łodzi mamy do-
stateczną ilość sił nauczycielskich w ~kołach Przedostatni dzień zapisów na wyższe uczelnie 
powsze-:.hnych. o tyle rva wsi istnJi.oały szkoły. l ł T 
w których dotychczas jeden nauczyciel uczył Już jutro upływa termin zapisów na wyż Praca ~eka" a rąJ.r c~ąg e Z3: ma;>. en 
rvawet ponad 100 dzieci. Aby usunąć t", upo- sze uczelnie w Łodzi. Nie długo, bo już w brak wyrownac powmm młodzi maJący 0-

śl~d:renie wsi władoZe szkolne powiększyły licz pierwSZej połowie września rozpoczną się b~cnie. takie m~żliwości kształcenia się, ja-
bę etatów nauczydelskich na wsi, kosztem 192'aminy. klCh me było mgdy przedtem. 
Łodzi. i mdast powiatowych. 1.fimo duż~j ilości zgłoszeń, w tym roku Wydziały: chemiczny, elektryczny i me-

.. * • Uniwersytet i Politechnika dysponują jesz- chaniczny także dysponują jeszcze wolny-

W bieżącym roku sz:kqlnym pr.oostały istnieć c:ze wolnymi miejscami. mi miejscami. 
na terenie Lodzd prywatne średndle szkoły Nawe~ tak atrakcyjne wydział -. U~iwer- Państwo zagwarantowało możność wyż-

ogólnoks.ztałcące. Dawne ml.anowicie gi.mna.q;- syte~u Jak medy<:~a, .stomatol~a: 1 .fa;- szych studiów dzieciom robotników, chło
jum miejskie Pętkowsk.1ej i Czapczyńskiej macJa mogą. przyJąc Jeszcze pewną ilo~ć po'w i inteligencJl" pracuJ·ąceJ·. Każdy ma 
~ ostawe dWle sz!koły p.rywa1m.e zostały h T d t P l 
prood mies~ącelJl upaństwowione. no~tęPUJącyc. O samo O yc.z;y o 1- prawo wstępu na wyższe uczelnie, egzamin 

Szkolnictwo śred.n.i.e og6lnokształcące p?Sia- techmlti. ., .. 36.Ś będzie miernikiem sumy wiadomości 
dać będzie w nowym roku ~O~!llym 62 7JCI!kła- N~wootw;a~y _na Po;1ite_ch.DlCle • Ł?d'DkI~) i zdolności nowowstępujących. Studiować 
dy naukowe. Znajdują się w tym 22 "jedena- WY~Iał włokienmczy rowmez moze Je;'zcze powinni ludzie zdolni, łaknący wiedzy _ 
stolatki" stopn:ia podstaw0wego 1 l<1cealnego PZ:;YJąć nowych kandydatów. VI. Lodzi. wy' ci którzy z pożytkiem służyć będą krajowi. 
z klasami od l do H-tej. 29 szk6ł stopn1Ja lice- dZIał ten ma S2iczególne znaczenIe. Mamy w ' 
alnego z klasami od 8 do ll-tej, 6 szk6ł ogól- mieście naszym wielu włókniarzy, ale za- Państwo nasze troszczy się o to, aby jak 
nQksztakących r0'lWojowych oraz 5 SlZlk6ł po- potrzebowanie na fachowców, inżynierów najszersze rzesze młodzieży miały możność 
południowych d!la młodzieży pNicującej. Około włóldenników ciągle jest wielkie. kształcenia się w obranym przez siebie kie-
19 do 20 tysięcy młodzieży czyli .o 3 tysiące. ł6' 'kó Ł6dz runku i dąży do tego by jak najwięcej świa 
młodrziezy' więcej niż w roku ubiegłym uczęsz NIe tylko zresztą na w kie:nm w. 

k · f b ki d ' . l " . domych, światłych obywateli mogło stanąć Cllać będzie d:> gimnazjów i liceów ogólno- Ie a ry mogą ac pracę WIe u lDzyme-
kszta'Łcących. rom mechanikom, elektrykom, czy chemi' - teraz w okresie odbudowy - do pracy. 

W okresie . sesji ozerwcowej Komisje Kwa li- kom. yv. 
i~g~Y!~!d~~~r~~:%~ŚĆ,\t6;~t~~~~Y::a~ l Tr 0]-a c z k 1- W Ł o' d z l-11f1kowana ma JUZ przydziel·o;m·e mLeJs<:a w kla-. 
sie 8 i 9-tej. Istnieje natomiast pewna crzęść 
młodZ1ieży, która z wa:imych powodów np. cho- """" "". ". 
roba nie zgłosiła s~ę do egu;amlin6w w okreŚ'lo- Ob. Marla KhmkIewlczowa urodZIła dWle corkl l syna 
nym termi,nie. Ci uczndowie mogą obecnie zło W dniu wczorajszym na Radogoszczu, twierdzą lekarze, niedonoszone, więc nale-

przy ul. Złocieniowej 15 (dawniej Sadowa) ży im się troskliwa opieka.. 

W walce z gruźlicą pomaga nam w rodzinie Mar~ana i ~a~ K1imk~ewic~w Leka:rne opiekujący się KlimkiewiC7X)wą 
D .... n· skl" Czerwony Krzyz' przyszły na śWlat troJaczki - dWIe dziew- . . . dzi ć' . d '1' t h . t .... czynki i chłopczyk. 1 JeJ e ~ zaWla OmI l na yc ~ pre-
Duński Czerwooy Krzyż na terenie Łodzi Ob. Klimkiewiczowie pracują w Państw. zyde':1:B: mIasta • tow: E: StaWInskiego o 

b · . b dz . . dział 1_ " be . . przYJSCJU na. śWIat me "lipnych" ale praw-o Jama ar o OZywloną atllOSC o c· Zakładach Wełmanych przy ul. Południo- dz- h tr· kó ł' dzki h R d - . 
nie szczepi się dzieci przeciwko gruźlicy. wej 52. Ponicwai mieszkanie, które zajmu-~ _ ?Jac~ w o taC _ •• kO Zl~ 
Od pierwszego sierpnia do chwili obecnej jtl, jest rr'aiellkie i wilgotne _ wezwa.na do l _ 'd eWlczow o a:za:: ros d ~~ J~ :J 
dokonano około 800 szczepień ochronnych. chorej dr. Kuleszyna zaordynowała natych- e~ l ~ca llOlI!-0e, az. przy ~le ema po-
Akcja ta w najbliższych dniach m.acznie miast przewiezienie chorej i dzieci do szpi wledniego DlIeszkarua włączme. 
się jesze2;e uaprawi. Również w najbliższych tala "Betleem". Radość matki nie ma granic. Zapytana 
dniach nadejdzie do Łodzi z Danii 25 sa- Odwiedzamy chorą i dzieci w szpitalu. o imiona trojga dzieci - odpowiada, że je
nitarek wyposażonych w kompletną apa- Matka jeszcze nie oglądała dzieci, które U· S7JCze się musi namyśleć, gdyż absolutnie 
raturę roentgenowską. Sanitarki te będą mieszczono w separatce, pod troskliwą o- nie spodziewała się tak znacznego p6więk-
obsługiwały teren wojewodztwa łódzkiego. pieką lekarzy. Tro.iaczki są zdrowe. ale jak szenia rodziny. (r) 
8_1111_1111_111_1111_1111_1111_1111_111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_IIII_UII_IIII_IIII_IUI_"II_1I 

Przyszłość i roz"\'Vój ku tury 
Dokończenie przem6wienia A. Fadiejewa na Wrocławskim Kongresie Intelektualist6w 

Intelektualiści na froncie wolności narodów. Walka Zwjqzku Radziec- NIC też dzi'W:J.ego, że oczy }lO'9tęJ>OlWYCh dzie 

lk' f kiego o pokój i kulturę tłumaczy się sama łaczy całego śwaata widzący.ch w kraju socja-
wa l Z aszyzmem istotą ustroju radzieckiego, u którego pod- Lizmu przyszłość ludZIkości ,nadZlieje d. ostoje 

Możn.a p.rzytoczyć rówmez p.rzykład od- staw leży demokracja socjalistyczna - wszystkich postępowych sił kultUJl'Y świato-
wrotny. Na kr6tko przed drugą wojną świato- żród10 rozwoju, kultury wszystkich naro- ·wej - zwrócone są na ZSRR. 
wą we Francja powstał li pomyślnie !l'o7JWijał dów Związku Radzieckiego. Gorkij pilKll, że 
się ruch Rrontu Narodo,wego. W pracy nad ze "w Zwjązku Socjalistycznych Republik Ra-
spoleniem antyfaszyst0l'&kich sił demokra- dzieckich... pulwje wspaniała energia, któ-
tycz.nycp brll!li udział tacy wybitni przedsta- rej ilość wzrasta z roku na rok J której ja-

NaprzóCł do walki o wol
ność i szczęście narodów 

wiciele nauki, jak Langevin j Joliot-Curie, ta- kość stale się podnosi, - energia, która po-
cy wybitni prze.dstawtici-ele literatury, jak Bar- budza do życia M całym świecie energię, W jednym re swych wystąpień W, M. MO-
busse i Roma.in Rolland. Gdy władcy Fra.ncjJ pokrewną jej pod względem klasowym". ŁOTOW wspa;1l'iale o.kroeś-lIił chwilę bieżącą: 
zaprzeda.Ji ją zaborcom faszystowskdm - tran 
cuska i!llteligencja postępowa wraz z masami 
ludowymi wzi ęła ud:z;iał w podzioemnym Ru
chu Oporu. Wezwan.ie rzucollle przez postępo
wą 1nteLigencję francuską z.naJ.azło ęeho w na 
rodzie. Ruch Oporu przyśpi€6Zył chw.iJę wy
~oleni-a Francji spod jarzma okupailltów nie 
mioedtich. 

Jakile wieje serc natchnął zapałem w ok re
me wojny j obecnie nd-eprzekupny [ czysty 
glos naszego sędziwego i zawsze młodego du
chem Ma'rdna Andersa Nexol 

W ZSRR kultura je.st sprawą prawdziw.ie 
narodową. "Masy ludowe - mówił LENIN -
JlIie są ndgd:z;ie tak z.a.in-teresowane w rzeczy
wistym ro2JWoju kultury, jak u nas; zagad!llde
nia tej kultury nie są nigdzie traiktowane tak 
poważn:ie [ tak konsekwentnie, j-a:k u nas". 

W Związku Radzieck.im położono kres i6t
nde .;ącemu od wieków rozdźwiękowi między 
kulturą a masami. Droga do oświaty d sztuki 
6otod otworem pr.red każdym pOO5tym człowie· 
"dem ra.d:nieckim. Wyrosła nowa inteligencja 
radziecka. W ZSRR ~bitni mężowie stanu, 
uczeni i artyści - to wczO'l'l1ljsi robotnicy i 
chłopi. 

,,Kapitalizm stal się hlU1lulcem postępu 
ludzkości, a kontynuowanie awanturniczej 
polityki imperializmu, któIa doprowadziła 
już do dwóch wojen światowych, stanowi 
główne niebe2Jpieczeństwo dla miłujących 
pokój narodów. Wielka 3-ocJalistyczna rewo
lucja październikowa udowodniła, Że epoka 
kapitalizmu zbliża się ku końcowi, i że o
twarta została pewna droga do powszech
nego pokoju J wjelkiego postępu narodów. 
Kurczowe wysiłki imperialistów, tracących 
grunt pod nogami nie uratują kapitaUzmu 
od zbliżającej się zagłady. ZY JEMY W O
KRESIE, GDY WSZYSTKIE DROGI PRO
W ADZĄ DO KOMUNIZMU". 

Ma.sy pracujące ,wypetiliające &ale uniwer
sytetów ,czytelni, bi,bHotek, galerid obraz6w Zadne usHowan.ia. 1 dzikie szaleństwa ~mpe
i teatry - uczą 6lię gor.liwie i korzystają z do rialistów - oiągnie mówca - nie powstrzy
brodz.iejstw kultury. Działacze sztuki i litera- mają i nie zdławią wzrostu sił demokracjń lila 
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IW tę i z powrote ... 

Kto pierwszy, ten lepszy 
Po okresie "rządk6w" do Bata i sezono-

wych "kolęjek" przez "Orbisem" nadeszła. 
pora długich "ogonk6w" po przydział~wą. weł
nę. Pr6żna cała prasa łódzka informUJe .. ze 0-

gonki powyższe są zupełnie zbę~ne, gdYz tow~ 
ru starczy dla wszystkich i kazdy - bez r~z
~cy t. zw. rozdawnictwa - otrzyma mate.na! 
jednego i tego samego gatunku _ kartkoWlCZe 
"wiedzą swoje" i tłoczą się nadal przed skle-
pami przydziałowymi. . 

_ Kto pierwszy, ten lepszy twierdzą 
uparcie, choć niesłusznie, - Ale trzeba uważać 
aby spekulanci wełny nie ~ystrzygli". 

Czeka i tatka latka 
w czerwcu bodaj dyrekcja Miejskich Za.

kład6w Wodociągowo-Kanalizacyjnych ogłosiła 
wszem i wobec, że jeszcze w ciągu bieżącego 
roku możne. będzie przyłą.czyć około 200 do
m6w łódzkich do miejskiej sieci wodociągowej. 

200 domów - "kontygent" niewielki. Zda.
wałoby się, że raz dwa powinien być wyczer
pany,. Tymczasem okaZUje się"że ilość podań o 
przyłączenie do sieci miejSkiej nie pokryła. do
tąd zaoferowanej wrżej ilości. Ano, widać wo
da miejska nie budzi zaufaIlia.. "Naród ł6dz
ki" j!lszcze czeka; aż miasto doprowadzi wodę 
z Pilicy i z Niebieskich uMeł. 

P. S. A swoją drogą - może koszty przy
łączenia są zb~ wysokie.? 

Kogo "dotyka" estetyka 
w maju br. Wydział Plantacji Zarządu 

Miejskiego ogłosił konkurs na najła-dniej ukwie 
cone balkony i okna. W tych dniach wyznaczo
ne jury objechało całe miasto, stwierdEają.c, że 
podniesienie estetycznego wyglądu Łodzi leży 
na sercu KSIĘGOWEMU z ul. Miłej (pierwsza 
nagroda) SZOFEROWI z U-go Listopada, RO
BOTNIKOWI z Magistrackiej, SZKLARZOWI 
z Daszyńskiego (druga nagroda), NAUCZY
CIELOWI z Legion6w, URZĘDNIKOWI z Per 
lej, KRAWCOWEJ z Cieszyńskiej (trzecia na,. 
groda). 

Ciekawe, te jury nie znalazło obiektów do 
nagrody na "reprezentacyjnej" ulicy naszego 
miasta _ Piotrkowskiej. Rh, hm." 

Horoskopy i praktyka 
.. .Jesień się zbliża, a. wraz z nią wzrost za,. 

potrzebowania na żar6wki, możemy być jednak 
spOkojni _ żar6wek nie zabraknie". 

Celem zupełnego uspokojenia otrzymujemy 
dane statystyczne: 1) fabryki żar6wek prze
kroczyły w lipcu państwowy plan produkcji O 

12 procent wykonUjąc 866.318 źar6wek oświet
leniowych; 2) nowouruchomiona fabryka źar6-
wek w Warszawie wykonuje przeszło 20 pro
cent produkcji krajowej; 8) jeszcze niedawno 
jeden zesp6ł fabrykowM w ciągu godziny 800 
żar6wek, obecnie zaś wypuszcza ich na rynek 
aż 1200. 

StatystYka - fa.ktyczinfe nJe tIa Oby rm.o. 
nie pomyślna. była. praktyka zaopatrzenia ryn
ku w niezbędną iloŚĆ żar6wek oświetleniOWYCh. 
życzenie to wyrażamy na podstawie zeszłorocz
nych doświadczeń, opartych na pOdobnych ho
roskopach sta.tystycznych, 

ŁODZIANIN 

OKZZ zawiadamia 
OKZZ w Łodzi. zawiadamia, że w dniu 

28 siel1pnioa. br. o godrz;imie 9,30 w &aoli 
OK22 ul. Traugutta Nr 18, odbędzie się 
konferencja z udŻiałem Zarządów Okręgo
wych Zw. Za.w. Zarządów Oddziałów Zw. 
Zaw., Powiatowych Rad i Rad Zw. Zawo
dowych z następującym ponądkiem dzien
nym: 

1. Referat." Sytuacja klasy pracującej 
w krajach Demokl"acji Ludowej, a w kra
jach kapitalistYC2illych". 

2. Sprawy ekonomiczne. a) współzawod-
nictwo pracy. b) walko ze spekulacją. 

3. Sprawy kulturalno-oświatowe. 
4. Sprawy organizacyjne. 
5. Referat przedstawieiela Inspekcji Pra

cy na temat: "J akie sprawy winny być re
łatwiane przez Związki Zawodowe i Rady 
Zakładowe, a jakie kierowane do Inspekcji 
Pracy". 

6. Dyskusja. 
7. Wolne wnioski. 

Okręgowa Komisja Zw. Zawodowych 
w Łodzi 

Przychodnia Przeciwrakowa 
wznowiła SWQ działalność 

Przykład bohaterów Ruchu Oporu świad
czy o tym, jak wiele może dokonać azło
WJek twórczej myśli, jeśli łączy swą dzia
ł-alnołć z zorganizowanym ruchem mas · lu
do ych. Jego wiedza, talent, bogactwo du
€ha może wówczas przyczynić się do po
llkromienia sił reakcji, mOŻe przynieść re
alną korzyść sprawie postępu. 
Doświa.lczeruia :nie dawnej p,rza.ea.ło~oi mó-

'w,lą nam, że zjednocren:ie sił JnteJigencjd. po
stępowej soamo przez się nioe wystarcza jesz
cze do skutecznej walk,i z reakcją, niezbędna 
jest realiIla dzrial·alność i,nte.Jigen.cji, śoisłej łącz 
noWi z masami naro<lu. Niezbędny Jest co
dzienny, powszechny udzial intelektualjstów 

tury radzieckiej posiadają wielomilionowego, całym świecie. Można tu ciągle przypominać I Dnia l. 9. br. staraniem łódzkiego Towa
wdzięcznego i je-dnocz,eśruie wymągającego słowa wypowiedziane przez LENINA: )3urżu- rzystwa ZwalJ:lzania Raka wznowiona zostaje 
słuchac.za, umiejącego nale.zyde ocenić wszyst azja zachowuje się tak, jak zachowywały &ię działalnoś~ przychodni przeciwrakowej przy 
kie .n.owe, t·wórcze oSIiągnięcta. wszystkie skazane n.a zagładę klasy. W każ' ul. Curie·Skłodowskiej nr 18. W przychodni 

W ZwJązku Radzieck,im została zrea.lJiWWaJla dym kraju kapitalistycmym obok kultury bu. badać aię będzie tych, co do których istnieje 
oalkow,ita r6wność narodów, z,ar6Wi!l.O w d.z:ie· żuazyjne], pełnej ruen,awJścj do crzłolw>ieka ls't- podejrzenie, że są. chorzy na raka. Wbrew prze 
dzin,je żyda pańs.twowego, społecznego, jak i ruiej.~ kultu.ra ludu .. P~stępowe siły wszY7 tki<:h konaniom, że rak jest nieuleczalny, można go 
w dzioedz.illie kultury. kraJow. śW1ata kaP'l,tal~6'ty=ego muszą.5olę Zje przy wczesnym rozpoznaniu choroby i prawidło 

w demokratycznym ruchu ludowym. 

Zwi~ek Radziecki obrońcq 
pokoju i kultury 

ObroM kultury, walka o · pokój i demokra
cJę stanowią wspólnq sprawę narodów oołego 
Awiata. 

W ciągu 30 lat swego istnienia państwo 
radzieckie staJe występowalo, jaJco obrońca 
pokOjU 1 kulturv. -obro~oo nieooclleałoścl l 

Państwo Mdzieqc,'ie li par,tia ikomUJlJistyczna ~o~c po to, aby. stawić op6.r pr6~e zdła- wyro leczeniu - wyleczy~. , 
wykazują olbrzymią codz.ienną troskę o roz- Wierna l?IZe'l. r~CJę ku~turv naro<l~w. .Po- Nowa przychodnia nawią.zała współpracę z 
w6j nauki i sztuki. W wyniku poważnych dy- dobne zJ.ednoc~e myśh ~tępoweJ śwaa,ta Kliniką. Uniwersytecką., która prowadzi spa
sku<lyj, w których czynny udział btiorą bezpośred w obro!IlJe zag.roronej obecn.le kwtury odby- cjalne laboratorium dla wykrywania raka naj
n,jo [ ludzie tw6.rcz.ej pra,cy, zapadają zasad- wa ~ę. wlSzę~zie. . Związek Racbieckd kroczy nowszą. metod/}. 
IlIJicze uchwały w sprawne rozma,i-tyCih zagad- wspolme z słłam.l postępu. Celem Vdostępnienia przychodni szerszej lud 
ndeń kultury. A więc naprzód do walkd - kończy m6wca noś ci naszego miasta, towarzystwo zawarło 

Kultura narodów Związku Radzieckiego prze - przeciwko .reakcji IimperJallistyC1lIloej czyha· umowę z Ubezpieczalnią Społeczną oraz z Miej 
siąknięta Jest szlachetną ideą przyjaźni naro-, jącej na wolność myśhi d. kulotury. Naprz6d do ekim Wydziałem Zdrowia, które będą. kiero
dów i scci4l.istycznych stosU1lków między waJki o pok6j, wolno·Ść i sz.częściso lIliIU'od.ów. wa~ ehorych do przychodni celem wczesne,o 
ludźmi. o WQ1ność i =eśaia ludz:koki. i rozlloznania i leczenia raka.. 
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Piątek, dnia 27 sierpnia 1948 roku. 
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WAZNtEJSZE TELEFONY 
1.0 - Straż Pożarna 

,/ 

11 -. Urząd Bezpieczeństwa Publiczno 
12 - "Głos Radomszczański" 

Spółdz:elcy zagraniczni, przedstawiciele AI- le". Goście zagraniczni sądzili w pierwszej akcji spółdzielczej wciągana jest r6wnlei: 
banii, Bułgarii, Czechosłowacji;; Jugosławii; chwili że tra~ili do jakiegoś m:asteczka. Go· młodzież, która tutaj tworzy jedno z najbar~ 
Rumunii i Węgier, będący gośćmi Centralne· dzianów posiada gimnazjum i liceum, gimna- dziej aktywnych na terenie całego wojewódz 
go Związku Spółdzielczego, odbywają obecnie zjum s~óldzielcze, szkołę powszechną, mlesz twa łódzkiego koło Związku Młodz;ieży Pol, 
wycieczkę po Polsce. Z Warszawy udali się czącą się w pięknym murowanym budynku. skiej. Koło to posia8a swoją trzydziestoletnią 
na teren województwa łódzkiego. Spółdziclnia Samopomocy Chłopsk:ej zaimpo trndycję. Wywodzi się bowiem z ruchu, który 
\ Pierwsza spółdzielnia, jaką odwiedziła wy- nowała nawet tak wybrednym spółdzielcom, w[:cczątkowany zóstał w roku 1918 przez za. 
cIeczka w terenie była Spółdzieln:a Związku jakimi są delegaci czechosłowaccy. Zwi~zek łc·żcnie na terenie Godzianowa koła młod!il'2iy 
S8mopomocy Chłopskiej w GodZ:anowie. Samopomocy Chłopsk:ej posiada bowiem 0-\ w:e~skjej "Drużyha". Założyciele tej organi· 

Godzianów jesCl:o duża osada wiejska po- bok sklepów spółdzielczych ·również mleczar- zacj, ,to dziś już pos:wiali w walce o wol
łożona w pięknej okolicy w odległości 10 km. nie i piekarnię spółdzielczą, spółdzielnie bu- n:J~': socJIJ.lną chłopa polskiego działacze. 

12 R. S. W. "Prasa" od Skiern:ewic. Nie jest to wieś "jakich wie- dowlaną, oraz betoniarnię spółdzielczą. Do Trzeba podkreślić, że mieszkańcy Godziano 

13 - Powiatowa Komenda MO. 
51 Miejski Komisariat MO 
50 Szpital Powiatowy 

nadziaJów • • 
Ziemi W·eryfi ka cj a 

91 Starostwo Powiatowe Skutkiem "specjalnej" polityki pro- Socymina niejakiemu Henrykowi 
wadzonej . przez byłego Komisarza Pruszkowi 4 ha ziemi ornej przyzna
Ziemskiego i jego ludzi w Radom- nej mu w wyniku refo!'my .rolnej? Zie
szczańskiej Komisji Ziemskiej - spor- mi tej, naturalnie, zamożny masarz 
ne kilkunastomorgowe gospodarstwa nie uprawia, wydzierżawia ją kilku ro
znalazły się w posiadamu ludzi do te- dzinom, które z tej ziemi żyją i swą 
go najmniej powołanych. Ziemię otrzy pracą przyczyniają ::;ię do podniesienia 
mało kilku organistów, dyrektorów fa- stopy życiowej masarza - z łaski d3.w 
br~, kilku członków Komisji Ziem- nego komisarza ziemskieąp - właści-

, .... _---
Adrp,s Redakcji i Adm1n1stracji 

"G}Qsu Radomszczańskiego" 
Radom.mo. uJ. Reymonta nr 39. 
A~nistracja - telefon nr 12. czyn

na codziennie od godziny 9-ej do 16-ej sklej i sąm obywatel komisarz. ciela dużej działki. . 
Naturalnie, ludzie ci ziemi nie upra- Takich "uprzywilejowanych" przez 

"Metalurgia" jedzie do Wrocławia 
wiali, wydzierżawili ją małorolnym i pana komisarza było i wielu innych. 
bezrolnym, żyjąc jak przysłowiowe pta Czech Adam, zamiesz.kały w Garlm 
ki, które nie sieją i 'nie orzą. otrzymał 5 ha ziemi i wydzierżawił. ją W pierwszym tygodni września br. 

wyjeżdża z "Metalurgii" wycicr.zka ro- Sprawę tę poruszaliśmJjt już na ła- a sam wyjechał nawet nie wiadomo do-
botników na Wystawę Ziem Odzyska- mach naszego pisma. W odpowiedzi kąd. . 

otrzymaliśmy z Komisji Ziemskiej za- Ameryk Józef, który pracuje w Ra-
nych do Wrocławia. pewnienie, że zbierane są materiały do domsku, swą ziemię otrzymaną od ko· 

Ze wszystkich wydziałów , prcJdul{cyj przeprowadzenia ''1ieryfikacji nadzia- misai·za ziemskiego wydzierżawia bez
nych i biura wyjed~ie 170-ciu przodow łów. Dotychczas rozpatrzono już kil- rolnym._ 
l1ików pracy, w tej 1ic~~!e 20.tu pra- kanaście podobnych spraw i w najbHż Do takich należał między innymi i 
cownil{ów umysłoW'jch. Przodownicy szym czasie zostaną podane do wiado właąciciel niedużego co prawda kawał
jadący na Wystaw~ korzystać bCdą ze mości publicznej decyzje cofnięcia na- ka ziemi - Wolski He ryk, który wy
specJalnych zniżek. Wyd.dał Socjalny działów ziemi ludziom, którzy nic· dzierżawił niejakiemu hmielarskiemu 
"Metalurgii" wpłaci po 1 tys. złotych wspólnego z uprawą roli w swoim ży- Wojciechowi swój naaział. 
na koszty wyjazdu 1)~l·d(.owni:ców pm- ciu nie mieli. Trudno było przy ok. H-tu tysią-
cy, oni sami płacić będą ,?aledwie 3;:;0 Wyszło na jaw, że dawny komisarz cach nadziałów ustrzec się od błędów i 
zł. ziemski nadzielając ziemie nie pominął w innych :uowiatach województwa łódz 

Dla tych przodowników pracy, ld6- i zdemaskowanych wrogów Polski Lu- kiego. Nie zawsze parcele trafiły w 
rzy. szczególnie wyróżnili się w wyk~- dowej, między innymi. 4 ha. gruntu ręce powalane. W powiecie naszym po 
nywaniu zadań produkcYjll)'cn przewI- otrzymał bandyta Stępleń Aleksander, pełniono jednak zbyt wiele niesprawie 
dzia.ny jest zupełnie bezpłatnJ wyjazd który .już d3;wno te~u zgin~ł VI jed-, dliwości przy rozdziale ziemi, by dziś 
na Wystawe. . nY?1 .z n~pa~ow, a kt.oreg? Zle~le wy- można było zwlekać z pracami weryfi-

Za normalnymi zniżkami zwiedzić bę dZle~za~a Jego r~mla l pobIera za I kacyjnymi. .Trzeb~ .. s~~bko r;ta.prawiĆ 
dzie mogła Wystawę Ziem Odzy::;ka-I to lllezóorszy czynsz. błędy· dawneJ KOnuSJI ZIemskIeJ. 
nych pozostała częś6 załogi. (Dz.) Na co - pytamy :się - masarzowi z . (Dz.) • 
n_lIl1_łllI_IIII_lIl1_\lII_IIII_III1_III1_III1_III1_IIII_IIII_III1_lIl1_IIII_IIII_IIII_1I1I_11II_1I11_11I!_IIII_U 

"Dwójka" powinna uzyskać obszerniej~ze_ pomieszczęnie 
Niedawno temu pisząc o wysiłkach nym osiągnięcie 

czynionych przez załogę i dyrekcję Pall niewykonalne. 
takiej produkcji jest wanie - przegniją i zawalą się . . Wpły

nąć wydatnie na rozwój możliwości 
produkcyjnych fabryki mogłoby ;tylko 
uzyskanie nowego budynku fabryczne
go. W tym celu należałoby przyspie
szyć przekazanie Państwowej Fabryce 
Mebli Giętych najwię~szego w Radom
sku kompleksu budynl~ów dawnej fa
bryki "Mazowia", gdzie obecnie mieści 

stwowej Fabryce Mebli Giętych Nr. 1 Już teraz na naradach technicznych 
~a ~niesie~~ jak0s~i 'produkcyjnej i wytwórczych fabryki porusza się ko
glęta!"lll, ~adah3my p):tame: Jak. prz:e~ nieczność uruchomienia dalszych 30-tu 
sta;Vla SIę. praca !pętarnl. sąsl~dmeJ parników, by stworz~:ć realne podsta
PanstwoweJ Fabryk! Meblt GIętych I wy dla wykonania planu. 
Nr.2? 

J ak się na miejscu ol~azuje w giętar- '1'z:.tdności p~oduk~yjne ~ą sla.bą str@ 
ni "Dwójki" zła jakość półfabrykatu ną me tylko glętarm, ale l całeJ fa:bry
sięg~ 30-tu procent ogólnej produkcji, ki. ~ynikają .0r;te pr~e~e wszystk~m z 
Choć jest to mniej niźeliw "Jedynce", teg?, ze brak JeJ wlascIwych ponuesz
to jednak liczba ta jest niepokojąca. czen. 
Podobno przyczyną tego stanu rzecży Budynek fabryczny spłonął jeszcze 
s-ą niewystarczające i przedrzale urzą prze,d wojną. Były jej właściciel my
dzenia techniczne giętarni. śląc tylko o dochodzie poustawiał na 

Wprawdzie przestarzałe urządzenia terenie .fabrycznym dla produkcji szo
co pewien czas ulegają odnowieniu a py i szopki przeważnie drewniane, W 
nawet i rozbudowie, ale stosowane pół których obecnie odbyV\'a się praca , i 
środki nie rozwiąZUJą całkowicie spra- mieszczą się składy z półfabrykatami 
wy podniesienia zdolności produkcyj- i surowcem. 
~~i. . 

Produkcja giętarni obecnie sięga Budy te wyglądają juz zupełnie źle, 
o , '-ł . ... najwyżej rok lub dwa przetrwają, a po 

6 O połfabrykatow uZIenme, WIęceJ z tern nie pomoże żadne łatanie i sztuko
powodu braku parników nie można ro-
bić. Nie jest dla nikogo tajemnicą, że 
plan produkcyjny Ba 4-ty kwartał bę
<L'lie wymagał od giętarni ponad 600 r.",r~I1T1II!lII1T1II!lllI1nl llllllllllllnlnllllnlnlilll1JlI'lII 
kompletów półfabrykatów dziennie. 

W 1949-ym roku I,rodukcja giętarni 
musi jeszcze wzrÓJsnąć. Produkcja 
dzienna "Dwójki" w 194.9 roku wy
nieść powinna 750 krzeseł dziennie. 
Przy obecnym wyposażeniu technicz
,,"rll.illlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll1111111111 

Ogłoszenia drobne 
POTRZEBNY młynarz do dwu par 

walcy na wsi. Wiadomość: ZymiersiCiE.-
go 33. 208-K 

ZGUBIONO k0:1\!('sj~ rtyton:o.\':), 

Przy~ody 
Jasia 

Wiercipięty --_ ... _--.,. 
lII,g'U'IIIIiIUIll'UJII'IIIUmnIUWJIIUlUJI~UIJIJ:IIU" 

się spółdzielni(l.. . 

Budynek ten jest prz.vsposobiony i 
budowany dla zadań przemysłu i w je
go wnętrzu mo~y by się zmieścić wszy 
stkie fabryki drzewne Raaomska. Spra 
wa ta jeszcze przed rokiem b. żywot
na i często poruszana jakoś obecnie 
przycichła. 

"Dwójka" powinna przed upływem 
roku schronić się dCl murowanego bu
dynku i pod całe dachy, jeśli nie sta
nie się to' na czas, państwowy plan pro 
dukcyjny może zostJ.ć zarwany. 

(Dz.) 

\\'3 to chłopi mało i średnio rolni i że gle~y 

nie ~ą tu wcale najlepsze. Przed trzydziestu 
laty G0dzianów był biedną wsi q, zagubioną 
w3rórl resztek puszczy skiel'n:ewickiej i mo· 
kradeł. Duś jest pięknym przykładem czego 
moż~ dokonać wola gromadzka i świadomość 
mC'70Ip·e.-trudzącego się chłopa polskiego. W 
Godzianowie już dzisiaj "przemyśliwują" nad 
Nzejściem do rolniczej gospodarki uspole:::z
niom'j, która pozwoli na dalsze wzmożenie 

wydajności warsztatów rolnych i wzrost do. 
bre bytu wsi. 
Goście zagraniczni interesowali się rów. 

nież tegorocznymi zbiorami. Ciekawi byli jaka 
jest przeciętna tegorocznych zbiorów. Z wy' 
powiedzi rolaików i z urzędowej statystyki 
przeprowadzone przez ZSCh wynika że prze· 
ciętnie rolnicy zbierali w tym roku 
z jednego hektara około 14 kwintali ży 
ta 17 q owsa, 16 q pszenjcy i 16 q jęczmienia 
Przyczyniła. się do tego pomoc z jakiej w szero 
kim zakresie korzystają tutaj biedniej3i chło· 
pi. Oto naprzykład w roku bieżącym w okre
sie przednówka na terenie całego wojewódz 
twa łódzkiego przeprowadzona była w szero
kim zakresie akcja pomocy przednówkowej 
dla małorolnych chłopów. W roku ubiegłym 
rolnicy z województwa łódzkiego zebrali sła' 
be plony. Znaleźl' się w krytycznej sytuacji. 
Wobec tego, że małorolny przeważnie siedzi 
n:ł gorszych gruntach, nieurodzaj zeszłorocz
ny dotknął najwięcej ubogich chłopów. To 
też państwo poleciło Państwowym Zakładom 
Zbożowym i Związkowi Samopomocy Chłops
kiej rozprowadzenie mąki i otrąb wśród roI .. 
ników, posiadających gospodarstwa do 10 ha. 
Chłopi otrzymali na okres przednówka mą
kę na chleb, dzięki czemu uniknęli oni ko .. 
nieczności zaprzedawania się spekulantom. 
Interwencja państwa i spółdzielczości położyła 
kres zabiegom spekulantów ,którzy liczyli na 
duży popyt na zboże w okresie przednówko
wym. Z pomocy państwowej Skorzystało oko .. 
lo 25 tys. małorolnych wśród których rozdzie. 
leno ponad 16.162 q mąki i 3.782 q otrąb,. 

Chłopi podkreślają z zadowoleniem sprężystą 
akcję i ~iarną pracę personelu spółd7jelcze .. 
go. 

Z jeszcze jednym przykładem wydajnej 

pracy naszych spółdzielców zetknąłem si~ 

w SpÓłdzielni gminnej w Lućrnierzu J;od Zgie. 

ue-m. Spółdzielnia została tu założona w luoi 

tym 1945 r. erzez 30·tu gospodarzy, którzy 
na jej uruchomi.enie uzyskali pożyczki pod 

zastaw własnych gospodarstw. Obecn;e SpÓ!oi 

dzieJnia pOSiada 10 sklepów, betoniarkę, młyn: 
mieczarnię, ośrodęk maszynowy, a nadto am. 
bulatorium dla chorych. Spółdzielnia rozporz~ 
d7,a dwoma bocznicami kolejowymi w Zgie. 
rzu. Jej ogólny majątek wynosi w tej chwili 
40 milionów złotych. Obroty miesięczne do. 
chodzą do sumy 17 milionów zł. Należy przy 
tym podkreślić, że spółdzielnia wydatkuje po 
ważne sumy na akcję społeczną, że wspiera 
ruezamożną młodzież stypendiami na 'naukę; 
Rodzina spółdzielcaa rozrosła się do ilości 
1.650 członków. Tak piękne rezultaty osiągnę .. 
li chłopi w zgodnej współpracy z robotnika' 
mi zgierskimi, którzy stanowią poważny pro. 
cent członków. Tych kilka przykładów to wy. 
raźny dowód, że spółdzielczość w Polsce Lu .. 
dowej posiada doskonałe warunki rozwojowe. 
I że dzięki temu ogarnia coraz większe masy; 
robotników I chłopów. 

Spółdzielni Spożywców wPławnie. 
210-K Tralala! Spadł, biedaczek! Teraz nie. spadnie. I-bp, tralala! 
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TI=ATR~ 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu remo)ltu w miesiącu , sierpniu 
teatr nieczynny. 

TEATR PQlWSZECHNY 
OST ATN[ TYDZIE~ 

I I Nr. 238 
c 

• Dziś o godz. 19·30 sztuka G. Zapolskiej 
,,2ABUSIA" z gościnnym występem Ireny 
Górskiej w roli tytuło\,vej. Jest to naJlep
sza kreacja aktorska tej artystki młodego 
pokolenia. Obok Górskiej biorą udział: E. 
Drozdowska, H. Y'-ll'zywidka, M. Stróżyńska 
Z. Truszkowska, J. Zarulbin, J. Dwornicki, 
Z. Filus i Z. Kęstowicz. 

R eprezentacia 
lez rzegry 

z. z. Jugosławii zwycięża naszą reprezentacJe: 4:2 (3:0) 

W niedili-elę, dnia 29. 8. !lwa 05taitnie przed· 
s,~awlenia .o g'Jdz. 16.30 i 19.30. 

Po porażce reprezentacji ZZ. Jugosławii 
na Dolnym BIl!Sku, mało kto przypuszczał, 
aby łodzianie Ulegli wczorajszym naszym 
gościom. Rozmokły teren utrudniał zawod 

TEATR KAIMERAlNY W DOMU 1;OŁNIERZA nilwm kontynuowanie normalnej gry, jed-
ul. Daszyńskiego 34 nak Jugosłowianie c2JUl.i się na nim zupeł' 

Dziś teatr nti.eczynny. nie dobrze łodzianie natomiast CD chwila 
W najbliższych dniach premiera sztuki C. ae padali na zieloną muraw. Dziwnym wy

Peyret·ChajJlllh; "PAN PIC"' w ~pracowaniu daje , się fakt, że gracze Lodzi nie mieli koł
Ilńakomit~g" reżysera s.cen pobsklch ~an.usza ków, przy butach i że nikt przed meczem o 
Warnecklego: UdzIał bIorą:. Hanna Ble~lcka, to się niepostarał. Poza tym napad nasz 
Krystyna CI e"Cłl-omska , Halma 6łuszkowna , Porał b. słabo. Deska do przerwy nie istniał 
Czesław Guzek, Irena Horecka, Wanda JakU'" . ". 
bińska , Janusz kroń i Michał Melina. Deko· na boIsku. Reszta grała .~ner:llczrue. W. po 
racje Stanisława Cegielskiego. I 'mocy .naJ1epszy był Szahnskl potem Miller r a dopiero na trzecim miejscu należałoby 
Teatr I,ettli "BAGATELA" Piotrlwwslta 9,1' sklasyfikować Urbana. Koma.r niepewny, 

OSTATNIE DNI j':mścił 2 goale łatwe do obrony. 
MUSISZ BVC MOJĄ" . Goście do~tosowali się do gry łodzian. 

Uwaga: Wszystkie lcupony wydame z WcZle~' Jedynie ich dyspozycja strzałowa nie pozo 
niejszą datą są ważne do dnIa 3 września rb. stawiała nic do życzenia. Bramkarz był 

Począ,.ek przedstawienia o god'l. 20·tej. mało zatrudniony wskutek słabej gry na-

fEA TR KOMEDJl MUZYCZNEJ 
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padu łodzian, jednak bronił w kilku wy' 
.. WTNlA H padkach pewnie. 

Dziś i dni następny~h (l godzinie 19.Hi 
.:CNOTLIWA 7TTZA1\J"NA1

" operetka w 

Mecz toczył się do przerwy pod znakiem 
przewagi gości. Po h-tu minutach Jugo
sławia prowadziła już 2 :0. Oba. goale uzy
skał Żywkowie. 

3-1'"11 Rktach J. Gilberta. ' 

Po przeciwnej stronie atak gra nieudol' 
nie. Nawet wolny Millera napastnicy nie 
są w staJnie wykorzysać. Ir.tna rzecz, ~e 
bramkarz S'bCZęśliwie bronił. Impotencja 
strzałowa ataku zmusza pomocników Mil
lera i Szalińskiego do strzałów na bramkę. 
W 25-tej min. ulega kontuzji zawodnik go
ści, który na kilka. minut zmuszony był 
opuścić boisko. Tempo gry spacerowe, 
publiczność nudzi się wyraźnie na trybu· 
nach. Poziom gry powstawiał również 
wiele do życzenia. N a 2 minuty przed przer 
wą Ju~"słowianie strzelają trzecią bram
kę przez Lustycę. PublicznoŚĆ trochę się 
ożywia i dopinguje nawet gości. Działa to 
deprymująco na Janeczka ,który z dogod
nej pozycji ... przenosi. 

Po zrr:i::mie stron Janeczek zostaje jako 
rezerwowy. Miejsce jego zajmuje Koczew
ski. Jak się póż.ruej okozało zastąpił go 
z powodzeniem. Gra po przerwie była żyw
sza niż w pierwszej części mec7Jll. W 12 
min. Baran zdobywa bramkę dla Lodzi. 
Nie trwa to 'długo, gdyż w następnej mi
nucie osławiony Vukas podwy~ wynik 
na 4:1 dla gości. WoJny Barana nie przy-

nosi branlki. W 17 minucie schodzi z b0-
iska Vukas. Nie na wiele to się nam jed
nak przydało, gdyż Lącz zaprzepaszcza. 
murowaną pozycję i to samo czyni w chwi
lę potem Hogel1dorf. W 20 minucie Baran 
ma "krótkie spięcie" z bramkarzem gości 
i CpURzcza boisko. Zastępuje go Jalleczek. 
Goście tymezl'lsem silnie atakują. W 25 :min 
Janeczka zmienia Ckupiński. Wolne Jugo 
słowian broni z trudem na róg bra.m.kars 
Lodzi. 

W 35 minucie Deska wykorzystując wy-. 
bieg bramkarza, strzela drugie~ goala 
dla Lodzi. Pod koniec meczu widZowie za
czynają dopingować reprezentantów na .. 
szego miasta do większego wysiłku ale to 
jednak nie zmienia już wyniku. 

Publiczność w minorowym nastroju: 
opuszcza stadion LKS-u Kontuzja Barana 
(kolano) nie wróży dobrych horoskopów 
przed niedzielnym meczem LKS-u z "Tar
nowią". A przecież Lódź żyje dzisiaj tylko 
ligą· 

Zawody wczorajsze prowadził dobrze 
Szperling. Widzów zebrało się około 12 ty .. 
sięcy. Biletv Wczf'~!1iei do Jl~ bvcia: uL Piotrlww 

",1<80 Hl?. fl od godz. 17-ej w kasie teatru. 
W Tliedzielę kasa teatru czYnna od godz. 
11-ej. 

LETNI TEATR "OSA" 
Zachodnia 43, tel. 140-09 "A sz zęście było lak b · k " 15 o •.• 

19.30 punkt. Komedia muz~zna R. Be· 
nackieg-o pt. "RozkoS!na dziewczyna". 

H. Makowska w roli tytułowej oraz 
B. Halmirska, St. Piasecka, W. BrzpzIDski. 
M. Dąbrowski, Wł. Kwaskowski, T. WtJ
łowski. L. Sadurski i inni. 

Reżyser: Jf. Wołowski. - Orkiestra pod 
batutą Z. \Viehlera. - Dekoracje: J. Galew
ski. - Tańce L Sadurski - Nowa wysta
wa. - Modne stroje. 

ADRIA - "Moja miła" 
godz. 18.30, 20.30 w niedz. 1630 

BAJKA - "Wakacje" 
godz. 18, 20 w niedz. 16 

BAŁTYK - "Lekkomyślna siostra" 

To i owo ze stadionu WojSka Polskieg 
Najgorsze sarn oczude ma się 7Jawsze wte.] dywetnie, aby zobaczyć jaki wy~ zdumie

,dy, gdy będąc, jak to się mówi ,,'J włos" od ni maluje się na twarzach innych. Wsu;yscy 
czegiś upragnicnego. nie osiągn 'e się tego w rp je~ spokojnie stali na. baczność. Okazało 
zultacie. Nic też driwnego, te gdy nasza jede' s>ię późn:ej, te wszystko było w porządku. 
nas tka pańs"""owa OFfUszazała w środę boisk'J Najpierw odegrano hymn jugosłOwiański a nie 
n.a Stadionie W P. publiczność po~tawała z polski jak żeŚ1ny sądzili, II że jest on bliźrua
miejsc bynajmniej nie rozp.romleniona bądź oz,.) 'podobny do naszego, w tym możn!! ooS'ZU
co bądź zasz('zytnym wyniklem jakI SJę udał'J kać się tyłko winy komp-:nytorow. Który z nich 
wywalczyć wybrańcom kapitana Alfusa z wi- "zerznął" - to też jest ciekawe ... 
cemistr'l:em Olimpijskim - gdyż mogło być o 
wiele lepiej. Mógł być relIlls, II nawe,t ... zwy
cięstwo, 

DLACZEGO NIE MAMY 1;ALU DO JANIKA 

EFEKTOWNA "BRAMKA" GRACZA 

dotrzymali słowa i zagralJi chyba nie gorzej od 
z.dobywców II miejsca na olimpiadzi e udowa
d'llliając, że loruszec medali l<mdyńskioh jest je 
dna.k nie tak. WJ'6Okiej próby, jak mOŻe sądJd 
wielu "giełdzil!i.rzy". 

PIŁKARZE JUGOSŁOWIAŃSCY W POLSCB. 

god'l. 16. 18.30. 21 w niedz. 13 
GDYNIA - "PrO(.lIam Aktualnośc! 

i Zagranicznych Nr 27" 

Ostatnie minuty' gry M'Pełn.iły "strapione 
serca" wielką otuchą. Wielu z marzycieli 
(tych jest chyba najwięcej wśród mUbśników 
soortul w: dział'J już przed oczyrn'l duszy wiel
kie tytuły gazet gł05zące jak Polska: długa 
i 6,zeroka o wielkiej nowej niespodziance na-

Krajowych! szeqo piłkal!'Stwa. 

Bramka,n jugosłowtański S1lOStavic 'to stary 
wyga! Można bowiem dosk')TIale bronić swej 
"świątyni", ale nie Z'awsze można znaleźć tyle 
przytomności umysłu na jaką się 7Xłobył k<>lega 
n.aszego Janika, Y\h31 minucie gry, a więc pod 
sarn jej koniec zdeterminowany bezowocnymi 
wysiłkami naszego ataku Gracz zaatakował 
Jugosłowianjna w chwili, (.Idy ten złapał piłkę 
i z impetem wtło<"ZYł go d':> bramki. Jugosł-o
wianin jednak oka~ł snę nie bHy w ciemię. 
Zanim rozpłaszczył się na siat<:e zdążył ttucić 
piłkę prZled bramką. Na razie, jak wiemy, prze 
pisy m;ędzynarodowe :rebreruają :remiast pil!ki 
posługiwać się... graCZlem, ti też nikt nie mial 
pretensji, gdy sędzia nie uznał tej jed.y.nej 
bramki. A trzeba przy-mać, że była efektowna. 

(.Iod7.. 11. 12, 13. 16. 17. 18, 19, 20, 21 
HEL - "Syn pułku" 

godz 16. 18, 20 w nie dz. 14 
MUZA - "Siódma zasłona" 

godz. 18, 20 w niedz. 16 
POLONIA - ,Zielone lata" 

g-odz. 16. 1 R 30. 21. w niedz. 13.30. 
PRZEDWIOSNIE - "Dziewczęta z baletu" 

god·z. 18, 20 w niedz. 16 
ROBOTNIK - "W pogoni za mężem" 

godz. 16, 18.30, 21 w niedz. 13.30 
ROMA - "Postrach mórz" 

90dz. 18, 20 w niedz. 16 
REKORD - "Rosanna siedmiu ks iężyców" 

g'Jdz. 18, 20.30 w niedz. 1530 
STYLOWY - "Bolero" 

g"d'l. 16.30, 18.30, 20.30 w niedz. 141C 
SWIT - "Dra90nwyck" 

godz 18. 20.10 w o ldz. 15.30 
TĘ:C'7.A - , .Okoliczności łap'ntlzące" 

godz. '7, 19. 21 w niedz. 13 
q,,(h 17. 1.9 21 w nied7 15 

TA TRV (w oqr·'lrlz.ie) - .. Miasto Bezprawia" 
f!()d7. 16.30, 18.30 , 20.30. w nied7.. 14.30 

WISLA - "Chłopiec z przedmieścia" 
godz. 17, 19, 21 w niedz. 15 

Wf.OKNIAR7 - . ,M'a~t() Bezprawia" , 
gad.,;. 17, 19, 21, w niedz. 13 

WOLNOSC - "Lekkomyślna siostra" 
godz. 15.30, 18, 20.30 w niedz. 13 

ZACHĘ:TA - .. C8sablanca" 
godz. 18.30, 20.30 w niedz. 16.30 

Dz!ś lJremiera! 
Ciekawy film sowiecki o życiu 

młodego wynalauy 

CHŁOPIEC Z PRZEOMIESCIA 01 

"'" W roli głównej: E . 80. MOILOW 

Dziś Premiera 27. 8. - 2. 9. 48 r. 

PROGRAM AKTUAl~OSCI 
krajOWYCh I zagranicznvch NI 62 
P.K.F. Nr 35/48. 

00 
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Vł'szechŚwiat. 01 
W miejsld ch dworkach i pałacach. ~ 
Emeric Mndriguere z orkiestrą ~ 
~~~~~----~~--~. 
D-0300S5 

Ale, niestety. niesepOdzi'an'ki tak ego ka-libru 
zdarzają się jak nas ktoś Z'arpewniał z trybun. 
raz na sez")ll. Szkoda, że meoz 7. Cz:echosłowa
cją mieliśmy w tym seZ<ln;e, pomyśleliśmy 
soh'e i dzisiai nie marny ŹJalu, ani do Alszef<i 
ani nawet do Janika. Okręgła piłka też 
musi mi,eć swe us·ankcjonowane prawa ... 

KTÓRY Z NICH "ZERZNĄŁ' f 
Podczoas odgrywania hymnów państwowych 

omal nie spalHi.śmy się ze wstY'du ... Gdzie się 
p,)ooiała naSIla przysłowiowa gościnność, po
myśhliśmy sobie z konsternacją rozejrze\1i . 

NIE WSZYSTKO ZŁOTO 'CO SIĘ SWIECI.. ' 
Na meczu wars"Z>awskim była w k'Jmplecie 

reprezentacja ZWiąz~w Zawodowych Jugo
sławii, którą wczoraj oglądałiśmy na boigku 
ŁKS·u. Goście mieli na ogół rr.adkie miny i "Da 
pewn:ali, że oni uratują honor piłkarstwa' j'll
g')Słowi,ańskiego. Trzeba przyznać, że chłopcy 

i larze świata 
nie z sze sq dobrymi sportowcami 

W dalszym ciągu mistrzostw kol.ars.kich świa 
ta w Amsterdamie rozegran':> bi'egi ćwierćfinało 
we dl,a amat·orów. 

W posz :lZególnvch biegach zwyciężyli: Du· 
pont (Fran ,;ja) 5:09,4 przed Patters-onem (Au
stralia) 

C05te (Francja) 5:13,0 pred Blankenau (Holan 
dia). 

Menina (Włochy) 5:07 pmed Glorien (Belgia) 
Bentantani (Wł'Jchy) 5:17 przed AtiBo (Wło

chYl. 
W półfinałach w biegu dla zawod'lwc6w zwy 

ciężyli: Schui te (Rolandia) przed Kobletem 
(Szwajcaria) oraz Coppi (Włochy) bijąc Beve
lacqlla (Włochy). 

Dział ofic;alm} EOZB ________ ~_-=a ____ 

Komunikat Wydz. Sportowego Nr 9 
1. W. !ZWiązku ze zmianamj organizacyjnymi 

w klubach pięściarski~ z·asZła kOflieczmość u· 
niewaŻillienia r'Jzlosowanej tabeli rozgrywek kI. 
A podanej do wiadomości kom'llnikate~ W-łu 
Sportowego Nr 8 punkt 4. 

2. Ponowne los')wanie odbęd7.ioe się w dniu 
31.~ 48 r. o godzinie 19 w lokalu ŁOlB Piotr' 
kowska 67 w ooecn')ści upoważnionych prz.ed· 
stawici eli zainteresowanych klubów. 

SekJ.·el.u.·,L 
Klimczak. 

Prrzewodniczac" 

Ostatn.i półfinał między dwoma Włochami Zła 
kończył się pIllykryrn incydentem, gdyż Beve 
lacqua wyc''Jfał się po ·trzech okrążenia .. ~h. Wy· 
gląaało to mocn-o podejrzanie i zgromadzona 
pubIioCZn·ość wygwizdała zwycię'z<:ę . 

Formalności załatwionh 
w poniedziałek kolorze 

CSR przyjeżdżają do Łodzi 
Kolarze czescy przyjeżdżają do Lodzi! 

Taką wiadomość otrzymaliśmy wczoraj 
z WZ Kol. Niewątpliwie ucieszy ona wszy
stkich miłośników kolarstwa.. Czesi przy
będą do Lodzi już prawdopodobnie w po
niedziałek (wszystkie formalności zostały) I 
już załatwione) i rozegrają ~rowy me<.'Z 

jako reprezentacja Pardubic z reprezenta
cją Lodzi w dniu 1 września, to jest w śro 
dę. 

W związku z tym zarząd LOZ Kol. wy

zna.eza na sobotę dn. 28 bm. o godz. 17.S0 
zbiórkę wszystkich zawodników celem 

I przeprowadz3nia. eliminacji i wyznaczenia 
drużyny reprezentacyjnej. 

'.-. ms= 1II1e1ucr_V" .~_, 
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Drugi od -prawej R. Mitic 
bramkę na ,stadionie W. P. 

atakuje naszq 

l'Iajm/odsJ entuzJaścj piłki n<>żne/ rue l>yI1 
taż bardzo zadowoleni z gry naszego ataku w 
pierws7Q ; DOłowie mec.u Juaosławia - poj
siw.. 

.- . - .. - - ---.J 




